oczątek 
8116 
ana, 

81 16) 
EW 


śradzał| 
ień. 


Rok V, Mk 280. 


CieżKie narodziny 
nowego rządu francuskiego. 


Daladier u prezydenta Doumergue. 


Paryż, 27410 (Tel. własny | wystosowane do frakcji socjali- do prezydenta republiki 
Echa"), Wczoraj po południu |stycznej parlamentu, i złoży mu sprawozdanie z prze 
297 termin, W południe uda się ponow- 
jaki sobje Daladier zastrzegł do |nie lków. 


Przyjęcia misji utworzenia nowe 
go gabinetu, 
aladier zjawił się u prezy- 
ta Doumergue i oświadczył, 
że po prowizorycznych nara: 
dach z własnem stronnictwem i 
nemi partjami decyduje się ofi 
cjalnie przyjąć misję utworzenia 
dowego rządu, 

Jako desygnowany premjer 
złożył Daladier wczoraj przed 
Wieczorem oficjalną wizytę prze 
Wodniczącym senatu i izby de- 
Putowanych, 

Dalad: 


czekuje 
odpowiedzi na pismo 


ladier oświadczył im, że |respondenta). 
siaj, t. j. w niedzielę rano © |prezes Związku Ziemian 


Warszawa, 27.10 (Od wł. ko- 
Były senator, 
Jan 
Stecki udzielił dziennikarzom 
wywiadu prasowego, w którym 


Łódź, Niedziela 27 października 1929 r. 


Przed tekstem t. j. 1-a strona 27 gr. 
za w. m/m 1 łam. strona 6 łam; w 
tekście 27 grą nekrologi 20 gr.; za 
tekstem 20 zr.; 
drobne 12 gr. za wyraz, 
szukujących 
mniejsze ogłoszenie 1.20 zł., 


zwyczajne 17 gr.; 
dia po- 
10 gr.; nab 
dla 


pracy 


bezrobotnych 1 zł. 


Ogłoszenia zamiejscowe I dwuko= 
lorowe o 50 proc. drożej; ogłosze- 
nia zagraniczne | 


trójkolorowe o 
100 proc. drożej. 


Za termin druku administracja nie 


odpowiada. | 


Waldemaras w roli ofiary. 


List b. kacyka kowieńskiego 


do prezydenta Smetony. 


Kowno, 27.10. (Tel wł. „E-Iw którem żali się na szykany, ja 


cha"). Waldemaras wystosował 


biegu j rezultatu swoich wysił- |do prezydenta Smetony 


długie pismo, 


Ciężki kryzys rolnictwa. 


ZWIĄZKI ZIEMIAN BIJA NA ALARM. 


Tylko natychmiastowa interwencja może zapobiec katastrofie. 


omawia 


katastrołalny 


ówiwszy obecny stan 


u 


zbożowego w Polsce, wysokość 


Loterja fantowa Komitetu Floty Narodowej. 


Fant 244 — 


platery Fragela — dar „Echa“ 


padł na numer 


Zgodnie z naszą zapowiedzią 
rozpoczęło się wczoraj 
losowanie fantów 
loterji oddziału Komitetu Floty 
Narodowej w Radogoszczu. — 


318073. 


przez całą noc, 
Wobec ogromu materjału i spóź 
nionej pory możemy podać w 
dniu dzisiejszym tylko początek 
listy ciągnień, Dalszy ciąg uka- 


Ciągnienie odbyło się w obecno- |że się 


ści reprezentanta Urzędu Mono 
poli í Akcyz i trwało od godzi- 
ny 3-ej po południu niemal 


4 


Tość katastpof kolejowych w |kurjerów w pobliżu Norymber- 
Niemczech mnoży się zastrasza- |gji, Czterej urzędnicy poczto- 
lco, W depęszach „Echa” do- |wego ambulansu zginęli na miej 
kieśliśmy o zderzeniu się dwóch |scu, Pięć osób zmarło wkrótce 
po katastrofie. Kilkunastu cięż- | 


w dniu jutrzejszym, 


ną wieścią, że 
premja „Echa“ 


— wspaniały komplet platerów 
„Echa”* wartości około 1000 zło- 
tych — która jako fant była o- 
znaczona liczbą 244 — padła na 


numer 318073, 


Dzisiaj już jednak możemy się| Początek listy ciągnień patrz 


podzielić z Czytelnikami rados- 


Straszna katastrofa kolerowa w Niemczech. 


re T p Ziji 


aw 


str. 2-ga. 


EEE 
” +4 4 - , 


ko rannych walczy ze śmiercią 


w szpitalu, U góry parow 
bu pociągów. 


szczątki wagonów. 


(h) 


0 


U dołu: Rozbite 


z 


kich policja litewska nie szczę- 
dzi jemu i jego zwolennikom. 
Żąda on od prezydenta 


kosztów produkcji i minimalne | wprowadzonych przez Niemcy 
í : ] ceny uzyskiwane za żyto, p.jdla eń + żyta, 
przez jaki przechodzi rolnictwo. |Stecki stwierdził, że dotychcza- 


sowe 
środki zaradcze, 
zastosowane przez rząd nie da- 
ly dostatecznego wyniku, 
Potrzębne są 
heroiczne, 

Konieczne jest ustanowienie pre 
mij wywozowych w wysokości 


Jeżeli jednak te premje nie 
będą wprowadzone natychm'ast 
gotowe okazać się 

równie bezskutecznemi, 
jak dotychczasowe półśrodki, 

Rolnictwo bije na alarm j ten 
alarm 

musi być usłyszany, 


interwencji 

u obecnego rządu w kierunką 
zniesienia wszystkich  ograni» 
czeń į kar nałożonych na odda 
nych mu ludzi, Í 

Równocześnie Waldemaras 
skarży się na to, że senat unis 
wersytetu  kowieńskiego nie 
chce go przyjąć do swego groną 

i po raz drugi odrzucił 
jego prośbę ò udzielenie mu pra 
wa wykładania, | 

Wkońcu Waldemaras powo 
łuje się j 
na swoje zasługi(?) | 
dla Litwy i wyraża nadzieję, ££ 
prezydent swoim autorytetem 
ukrócj nagankę, jaką przectwką 
niemu zorganizowali jego prze< 
ciwnicy, 


Nowe przepisy dla służby ruchu. 


Konduktor tramwajowy musi mięć Żelazna nerwy. 


 AUregulowanie palącego zagadnienia. 


Łódź, dnia 27.10, Jak się do 
wiadujemy w ostatnich dniach 
dyrekcja Kolei Elektrycznej 
Łódzkiej podała do wiadomości 
swym funkcjonarjuszom rozpo- 
rządzenie ministra komunikacji 
w sprawie przepisów o ruchu 
tramwajów elektrycznych w 
miastach, 

Oprócz całego szeregu prze- 
pisów dotyczących technicznej 
strony komunikacji tramwajo- 
wej w miastach w rozporządze 
niu znajduje się ciekawy ustęp, 
a mianowicie szczegółowe wyli 
czenie 

obowiązków personelu, 
jego kwalifikacyj zawodowych 
i osobistych jak 1 uprawnień i 
obowiązków publiczności stano- 


wiących podstawę wzajemnego | 


ustosunkowania się pasażerów i 
personelu tramwajowego, 

Już na samym wstępie, mia- 
nowicie w postanowieniach ogól 
nych, wspomniano, że personel 
winien się zachowywać w sto 
sunku do publiczności grzecznie 
uprzejmie i, z wyjątkiem moto- 
rowego (któremu słusznie za- 
brania się rozmawiać z pasażera 
m;) na żądanie udzieląć patrzeb 
nych informacyj | wskazówek. 

Ustęp ten dotyczy zwłaszcza 
konduktorów, którzy mają bez- 
pośrednią styczność z publiczno 
ścią, 

Ze względu na to, że przepi 
sy te niewątpliwie zainteresują 
szerszy ogół, przytaczamy nie- 
które z nich w całości. 

Przed zbliżaniem się do przy 
stanku konduktor obowiązany 
jest w sposób odp i 

wywołać nazwę przystanku 
a w miejscach przesiadania wy- 
mienić kierunek przesiadania. 

Do obowiązków konduktora 
należy 

wskazywanie miejsc 
i rozmieszczanie podróżnych w 
wagonach. Nie powinien on po- 
zwalać na znajdowanie się po- 
dróżnych podczas jazdy na stop 
niach, taranach, zderzakach i 


unikać zatargów 
z publicznością w każdym wy- 
mm zachować się taktownie. 
razie niestosowania się po- 


dróżnych do obowiązujących 


rzepisów, konduktor winien po 


wołać się na przepisy i prosić 
o podporządkowanie się tym 
przepisom, W razie oporu ze 
strony podróżnego, konduktor 
powinien prosić o opuszczenie 
wagonu na pierwszym przystan 
ku, w razie zaś dalszego oporu 
zwrócić się do policji o interwen 
cję. 

Na wypadek zatargów mię- 
dzy podróżnymi konduktor po- 
winien starać się taktownie 

załagodzić zajście, 
opierając się na przepisach. W 
ruzie oporu ze strony podróż: 
nych winien prosić o opuszcze- 
nie wagonu. 

Konduktor powinien 
okazywać pomoc 
jadącym tramwajem starcom, ka 
lekom, osobom słabym lub cho- 
rym, dzieciom tp, a również 
wszystkim podróżnym przy za- 
trzymywaniu w wagonie złodzie 
jów, osób, wszczynających awan 
tury lub obrażających podróż- 
nych itp. wzywając w razie po- 

trzeby policję, 

Jak widzimy obowiązki wło- 
żone przez powyższe rozporzą- 
dzenie na konduktorów regulu- 
ją w sposób całkowicie określo- 
ny i dobitny stosunek ich do pu- 
bliczności. 

Główny nacisk przytem po- 
łożono na 
faktowne i uprzejme zachowa- 

nie się 
konduktorów w razie gar zes 
zatargu z pasażerami lub między 
podróżnymi. 

Jest to fakt godny podkreśle 
nia, gdyż powszechnie wiadomo 
że dotychczasowe zachowanie 
się konduktorów pozostawiało 
nieraz wiele do życzenia. 

W dalszym ciągu rozporzą- 
dzenie omawia 

obowiązki pasażerów, 
którzy winni stosować się ściśle 
do przepisów, Przepisy te są 
wywieszone w wagonach a nad- 
to jeśli chodzi o tramwaje dojaz 
dowe w poczekalniach na wido- 
cznem miejscu, 


Jak wiadomo cały szwaby 0] 
sób pozbawiony jest prawa ko- 
rzystania z komunikacji tramwa 
jowej. Są to osoby nietrzeźwe, 
niechlujne, wzbudzające odrazę 
chorobą lub wonią, zachowujace 
się nieprzystojnie ito. 


Między innemi nie wolno 
wagonach pluć, śmiecić, je 
wychylać się albo wystawiać rę 
ce z okien, siadać na parapeł 
tach (jak to dotąd miało miejscą 
u nas na tramwajach dojazdo< 
wych) palić tytoniu (co dozwolą 
ne jest tylko na pomostach), 

Wydanie rozporządzenia, re 
gulującego ruch tramwajowy, naj 
leży uważać za / 


objaw dodatni, 


Obecnie zarówno kondukto 
rzy jak i publiczność, a zwłasz4 
cza ci pierwsi, zdając sobie spra 
wę z włożonych na siebie obo» 
wiązków i konsekwencyj, jakia 
może pociągnąć za sobą niesto« 
sowanie się do przepisów, uni< 
kać będą wszelkich zatargów Í 
traktować będą publiczność tak; 
jak tego wymaga razporządze- 
nie ministra komunikacji, 


Za przekroczenie bowiem 
przepisów wi pociągnięty bą 
dzie do odpowiedzialności i u- 
karany w drodze administracyj* 
nej lub karnej, zależnie od cha< 
rakteru wykroczenia, 


Zażalenia pasażerowie mogą 
klerować do odministracji tram 
wajów, która obowiązana jest 
rozpatrzeć skargę i zawiadomić 
petenta o wyniku, 


Jest wskazane, aby publicza 
ność nie wtrącała się zbytnia 
do różnych zatargów i spraw i 
pamiętała o tem, że właściwym 
Porte w tramwaju jest 

onduktor, który już dbać bę- 
dzie o to, aby był 
leżyty porządek, 


utrzymany ną 
Aa 60 
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Uwaga! Dziś w niedzielę 
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Pabjanice, 27 października, 
W dnu wczorajszym około go- 
dziny 12 w półudnie Nowy Ry- 
nek w Pźbjanfetch był terenem 

L * krwawej żbrodni, 


erzęca orgja pijaków. 


Jelita ludzkie na bruku. 


czenie grobów i popełniony 
śwałt na cmentarzu katolickim 
w Pabjanicach. 

Jego właśnie osaczyli trzej 
ompani, znani na miejscowym 


Ofo” w pewnej chwi na rynku |bruku awanturnicy Leon Łaski, 
ttwyłotu ulicy Kilińskiego uka- |Teodor Szlobs I niejaki Izaszek. 
zało się czterech pijanych osob- |Pad razami kolegów Wilczek 


ników. W pewnym momencie 
tozłegły stę przeraźłiwe krzyki 1 
'k ry,, którym towarzyszyły 
błyski noży. 

Pomiędzy pijakami 
wał się 

~ notoryczny przestępca 


więzienie łódzkie, 


Wilcżek, "który przed|zaczęli wzywać 


` z rozpłatanym brzuchem 
z którego wypływały jelita. u- 
padł na ziemię. Przeciwnizy w 
dalszym ciągu pastwili się nad 


znajdo- |nim godząc w leżącego nożami. 


Przechodnię, będący świad- 
kami zwierzęcej wprost sceny, 
pomocy, lo 


zaledwie dniami opuścił |ostudziło 'zńacznie zapał napast 
R tael ników, którzy porzucajac okrwa 


|rzechłetniej kary za zbeszczesz widne noże zbiegli, zatim przy- 


XX 


- <- Offara zamaskowanych żbirów. 


Krwawy napad na ühcy w Tomaszowie. 


,Łódź, 27 października, Wczo 


| raj okulo godziny 10 wieczorem 


Ją „o 


„| dziejnym 


„dan: bracia. Kos rg, A jesze 
do generelt 
ora Tas ak tel. E 


Pow b. Szaiblerowskich lasach 7% kiu, 


na ulicy Prez, Wojcięzbowsl:ie” 
éo w loinagzowie znalozionń? 1e 
żącego w kałuży krwi, 

„ nieprzytomnego mężęzyznę. 
; „ Zawiadomiona a wypadku 
policja stwierdziła. że n:eznajo- 
mym był 39-letni Leon Szwarc- 
bach, robotnik, zamieszkały w 
gooaazawie przy ulicy Brez; 


| Wojcięchowskiega/23, < | 
- oiZeweźwany lekarz! stwierdził 


na ciele rannego szereg śfńców 
„pochodzących od uderzeń zada- 
nych tępemj narzędziami oraz 
szereg ran głowy i 
„uszkodzenie kręgosłupa, 
Szwarchacha w stanie bezna: 
przewieziono do  szpi- 
tala miejskiego, gdzie walczy ze 
śmięrcią, sko s 
Ranny: w-szpitalu-ọdzyskaw- 


śadzono w więzieniu do dyspo- 
zycji sędziego śledczego. 
Przyczyną napady były praw 
dopodóbnie porachunki osobiste 
choć niewykluczone jest rów- 


„Inież tło rabunkowe. 


Kolorowe ozdoby kamienic i płotów. 


Gdzie wolno naklejać afisze ? 


Łódź, dn. 27.10. — Niema 
chyba w Polsce takiego miasta 
gdzie rozklejanie afiszów odby 
wałoby sję 

tak chaotycznie 
jak w Zi. 

Wystarczy tylko, aby kto- 
kolwiek umieści gdzieś jakiś 
plakat, . natychmiast zjawiają 
się w tem miejscu różnego ro- 


jdzaju afisze. Rozklejacze abso 


lutnie nie liczą się z tem, 


że 


„EC HU" 


była zaalrrmowana policja, 

Wilczka, dającego bardzo 
słabe oznaki życia przewieziono 
do miejscowego szpitala Kasy 
Chorych. Jak się dowiadujemy, 
njema nadziei utrzymania go 
przy życiu, 

Wszczęte przez komisarjat 
policji; pabjanickiej - śledztwo, 
dzięki rysopisowi napastników, 
przyczyniło się już w godzinę po 
wypadku do ujęcia krwawych a- 
wanturników Łaskiego, Sżlobsa 
F 

Badani, przyznali się do za- 
rzuconego im, czynu, twierdząc, 
Że była to zemsta osobista ża 
zniewagśę ze strony Wilczka, — 
Wymienioną trójkę osadzono v| 
więzieniu do dyspozycji władz 
sądowo = śledc.rych | 


More Światła na ulicy Cegielnianej, 


Nowe lampy rozprószą egipskie ciemności. 


Łódź, dn. 27.10. — Przedļcha“ wskazywaliśmy na ulicę 
kilkoma dniami na łamach „E- |Cegietnianą, która jakkolwiek 
znajduje się w samym centrum 
miasta i w jednym z najruch- 
liwszych jego punktów, na: od- 
cinku od ul. Piotrkowskiej do 
Gdańskiej tonie w mrokach cie 
mności. i 


Na skutek naszej notatki. 
Magistrat m. Łodzi, biorąc pod 
uwagę istotne okoliczności, dla 
których ulica powinna być bar 
dziej aniżeli inne oświetlona, a 
więc ze względu ma znajdujące 
się tam 

szkoły, apteki 


i cały szereg przedsiębiorstw 
handlowych, I przemysłowych. 


„Cała Belgja jest oburzona z 
ts 6 p zamachu na księcia 
umberła, Obecnie otrzyma- 
liśmy dwa zdjęcia dokonane w 


nie w miejscach stale do tego 
celu przeznaczonych i przygo- 
towanych w ten sposób, by po 
usunięciu płakatów mógł być 
przywrócony 
czysty wygląd nieruchomości. 
W rozporządzeniu tern da- 
lej jest mowa o ogłoszeniach 
urzędowych. A- mianowicie 
wszelkiego rodzaju uszkodze- 
nia ogłoszeń urzędowych, jako 
też zrywanie, naklejanie lub u- 


t 


przez -naklejanie afiszów w 
Imiejscach takich, nietylko nisz 
czą dopiero co otynkowaną fa- 
sade, ale szpecą 

całe miasto. 

Aby temu stanowi rzeczy 
|położyć kres starostwo grodz- 
ka oaa paia które 

- | ur wa esze spra- 
cy Tomaszowa Franciszek iiMar da Ura ek) 
WBa TERR; apaynomagge- 


akatowanie na meručho- 


szy na chwilę. przytomność, ze- 
znał, iż został ńapadnięty przez 
trzech 


ka 19 jr trójkę me 


5 y $ 
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Samolot ,, 
„ jąc onegdaj na 
W Wiączynie, 


gm. Nowosolna 


Dr. med. Różaner 
; powrócił 
Specjalista chorób skórnych, wenery- 
cznych I moczopłclowych. 
Łeczenie sztucznem słońcem gér- 
skiem 
uł. NARUTOWICZA 9, tel 28-98. 


od przystanku tramwajowego na Do- 
; w pięknej okalicy przy szosie | 
r Brzezińskiej „są do, nabycia 


parcele lene. | Proma = sm: sa 


Komunikacja autobusowa, z wiosną 
komumikacja tramwajowa, 
Informacji udziela: p. F.. PETSOLD, 
, Główna 8, we wtoski od 12—15 
w „od. 18—21. 


Dr. med. 
e e o w 
Niewiażski 
„ul. Andrzeja 5 Tel. 59-46. 
Choroby skórne, weneryczne 
| i moczopłciowe. 
Naświetlanie lampą kwarcową, 


Przyjmułe od 8-107 po poł. i od 5-9 w. 
Wmiadziele i święfa od 9 do t w poł. 
bla pań addrielona oczekałnia 


Dr. med. H. LUBICZ 
z Powrócił ` 
ulica Cezletatana 43. tel. 41-32. 


‘Dr. Lewkowicz 
Choroby skórne, wenerycz. | pidłowe 
Przyśmuje od œ © — 1 lod 6 —B. 

dla pań od 4— Bv, : 
| „dla atezamożnych ceny lecznic. 

KONSTANTYNOWSKA. 12. tet. 55-42 


"r. med. Rakowski 


Tel, 37-81. 


suwanie ich w jakikolwiek spo 
sób przez niepowołane ku tę- 
mu osoby jest 

surawo wzbronione. 

Za przekroczenie rozpdrzą- 
dzenia o naklejaniach afidzów 
przewidziane są kary piedięż« 
ne i areszt. H przy 

EENET SEI 


ona” z konnym motorem motocyklowym pobił swój własny rekord, osiąga- 
otnisku Fempllhof szybkość 160 kiłometrów na godzinę. (h) 


Dr. JÓZEF LUBICZ 


ORTOPEDA. 
Specjalista chorób kości, stawów | 


„| zniekształceń kręgosłupa I kończyn 


Własna pracownia wszelkich apare- 
tów ortopedycznych, 


Gdańska 28, tel. 41 - 46. 
Przyjmuje od 5 — 7. 


DOKTÓR 


WOŁKOWYSKI 


Cegielniana 25, tel. 26-87, 


Specjalista chorób skórnych 1 wene- 
rycznych. Elektroterapja. Leczenie 
lampą kwarcową. 
Przyjmuje od godz. 8—2 I od 5—9 


Specjalista chorób usa, nosa, fardiń 
s í pluc. 
Przyjmuje 12—2 4 —7, 
Kamakantvnowska Kz. 9, 


Socclalista chorób skórnych wene- 
rycznych | moczopicłowych, Naświe 
danie fampa kwarcowę. 

e zodz 8—10 * od 5-8 
Ula pań ad 4—5 oddziel. poczekalnia 


nych, maszynow. Toledo, aplikację | 
wenechą robotę. Kaufmąnowa, ul 


wydała zarządzenie Gazowni 
Miejskiej, aby w ciągu najbliż- 
szych kilku dni oświetliła nale- 
życie ten. odcinek ul, Cegielnia- 
nej lampami gazowemi 


I-vo pięciu płomieniach. 


PW. ten sposóh mieszkańcy 
tej ulicy, oraz przechodnie będą 


„Czarny czwartek” 


SKRAJ 


Giełda nowojorska na Wallstreet, 


m LM ——— 


$ AB J 


kilka minut po zamachı Po le- 
wej stronie: książę Humbert 
składa wieniec na grobie miè- 
znanego żołnierza, ¿Po prawej; 


4 


5 mumiłt pa zamachu w Brukseli.: ' 


Policjanci siłą odstawiają zame 
chowca do komisarjatu, po ode< 


braniu mu brońi. 


W 


-Tabela wygranych. 


Nr, losu 


2787.71 
3337.09 
3590.83 
3357.29 
2960.93 
961.76 
2322.75 
4863,02 
2352.03 
3404.87 
4457,71 
142.83 
4586,21 
2175,65 
2635.53 
210.28 
3070.82 
3689.81 
3812,66 
3334,49 
3676.06 
1690,06 
2499,50 
3097,95 
380.48 
1098,95 
2709.79- 
1634.80 
1686.22 


Bag: 
Kroni, 


Eódé) 27 paź 
czorajszym, w { 


fant Nr, losu 


1288 ` 3525,43 
196 — 2101.18 
261 _ 3562.87 . 
1685. - 1560.16 
643. 1219.09 
242 _ 1408.20 
615 4555.40 
1895.69 
1674.41 
1961.81 
4862.27 
3106.10 
368719 
628.60 
4621.79 
4818.38 
214.97 
' 1428.19 
1143.83 
2365.20 
1) 10.15 
248.40 
2189.62 
3430.01 
1325465 
1537,49 
-4328,54 
4342.08 
4364.30 


nowojorskiej giełdy. 


 |Kościuszki Nr. 53 pi 


Nr. losu 


4527,43 
872.42 
4923.83 


4499.16 -- 


3449,67 
4883,33 , 


(14830,13 


2099,03 
4933.04 


54,05. | 


2493,53 


626 |3625.51. +, 
587 | 


Nr. losu 
3504,73 
« 14645 
3771.07: 
2239,21 
2223.23 ` 1690 
1803.15. * 
. 921,04 
4713,10. 
475.90 
'} "2496,75 
4807.68 
' 3473.94 
1565,56 
'" "3245,21 
+ 4813.58 
3640,71 
1848,02 
2331.70 
3654,18 


fant 


- 
eaim a annn. evana. 


: adaa e D sritan waeren y pa 
korzystając z nieobecności ro | 40 
dziców, zadał sobie bagnetem || 
wejskówym trzy rany klatki pe 

Po aki 


piowej w pa zc serca. 


śmiertełnie pokaleczonego Jam- 
roziaka a roi A sąsiadów 
owie ratun 


Przyczyną samobójs 
pracy. 

L s > 
W mieszkaniu p 


wieszania firanek spadła ha ma 


szynę db szycia służąca: 19-let- 


gdzie spekulanci podczas 
) 


czwartkowego krachu stracili miljardy dolarów, 


Ogłoszeni 


SKLEP spożywczo - kolonialny, po- 
kój z kuchnią ogródkiem, szopą I ko- 
mórką w śródmieściu. Wiadomość 
w administracji „Echa“. 


SKLEPY spożywcze dobre okazyjnie 
do sprzedania mamy, oraz różnę mię- 
szkania do wynajęcia, wybór. ma 


|Biuro Próśb. ul. Krucza 24, 


—— W 0 0 M0 
JAN Stępleń, ucz. II kursu mechanicz 
nego Państwowej Szkoły Włókienni- 
czej zgubił legitymację szkolną. 


= 0 0 
DOMEK nowy murowany, pięć miesz 
kań, światło elektryczne, ogródek i 
komórki murowane do „sprzedania, — 
UJ. Staro = Wólczańska Nr. 13. 


Z A BE MN ME o 
ZAGINĘŁA suczka 3 miesięczna do- 
berman» QOdprowadzić za wynagro- 
dzeniem ul. Grabowa 13, skiep. 


DOM murowany o 9 mieszkaniach, w 
tem 2 wolne, dia kupującego, do sprze 
dania. Wiadomość ul, Żórawia 17, 


" [Radogoszcz u właściciela. 


PRZYJMĘ solidną panią na mieszka- 
nę, Wiadomość Zachodnią 39, m, 3, 


a « drobne. 


— m 
POKÓJ umeblowany do YPYSMięcia 
l. Towarowa 21 przy sziachtuzie, u 
gospodarza. 


DO ODSTĄPIENIA budka na sprze- 
daż węgla z mieszkaniem, ul. Nawrot 
95 u gospodarza. 


STANISŁAW „Borowczyński, ul. Po-. 
przeczną 12, zgubił książeczkę Kasy 
Chorych wyd. w Łodzi, 


oraz przedpokojem odstąpić- zaraz. 
Wiadomość w adm. „Echa“. 


TOKARNIĘ kupię używaną. Długość 


dwa metry, Chojny, Trębacka 3, tel. | 


39-66. 1% 


CONVERSATION francaise chez une 
Dame. Kallenbacha 26, 


JULJUSZ Lehman, zam. Zielona. 24, 


* Agnieszka Kobiernicka, 
Nieszczęśliwa z okale- 


częń głowy odniosła „złamanie 


prawej bay „Ofiarę wypadku 
przewieziorio do szpitala miej- 
skiego przy ulicy Drewaowskiél 
TEREE aa t Z 
DEEPER EA NT 
FE S ETA -E i 


SPARE 


a) 
MŁODA gospodyni - kucharka, ucz 


„|stwa, z dobremi rekomieńdacjami | 


świadedtwami szuka” posady u samoi 
nego pana Oferty „O. M” - i 


RO TZW ZP RUREK SEC 

WENTEL Zotja, Konstantynów, ul - 
Łaska, 13, zgubiła legitymację z Kasy 
Chorych, wyd. w” Końskańtynowie: 


UPRASZA się panie z wyższej sfery 


6 używaną garderobę dla b. urzędnicz 
ki, która została okradzłona. 'Kałlen- 
bacha 26, zastać można od 7-6j po pol. 
informacje u dozorcy. 


pernika. 27, mała, oficyna, wprost bra- 
my, od 5 do 7 wieczór. . 


Alejacu fdat 
czas za JR 


zgubił legitymację na zapomogę Nr. : - 
42600. Z DNIEM | listopada r. 
jęcia 3 pokoje s kuchnią, 
WIOLONCZELA do sprzedania. Po-| Wiadomość: Skarbowa 


morska 190, ii 5, od 7 =— wiecz,  Ilrzadu, Skarhowychh 


dą 
piętro, 


NF weU 


Miłość ksiecia Serdjusza. 


Rosyjski lokaj wśród Amerykanek. 


czywiście skończyła się bardzo 
smutno. Nawet kochająca go żo 


Bogate Amerykank) marzą 
zesto o tem, aby główkę swo- 
lą ozdobić koroną książęcą, a 
Conajmniej 
hrablowską lub baronowską. 

Korzystają z tego nieraz roz- 
maic) awan cy, o czem 
Świadczy niniejsza historja, 0- 
blegająca obecnie prasę amery- 
kańską. 

Przed rokiem zjawił stę w No 

Jorku młody, elegancki 
człowiek, który zajechał do 
pierwszorzędnego hotelu f tam 
występował jako książę rosyj- 
ski Sergjusz Nastalski. Wytwor 
ly ten młodzieniec potrafił nie- 

wem dostać się do najelegant 
szych salonów metropolif ame- 
Tykańskiej, a najpiękniejsze i 
gjybozatsze dziedziczki żywo 
interesowały przystojnym i 
irystokratycznym  cudzoziem- 


cem. 

Nastalski wcale nie był czło- 
wiekiem sentymentalnym. Z lt- 
eko grona kandydatek do 
bia małżeńskiego wybrał so- 
lic osóbkę nieco już leciwą, bo 
zącą 48 lat, a więc starszą.od 
al conajmniej o lat dziesięć. 
BY za to niezmiernie bogatą. — 
Vta nia ledvna córka znanego 


POMNIK 
bohaterskiej niańki 


został odsłonięty 
w Wiedniu. 


w W tych dniach dokonano w 
gędniu odsłonięcia pomnika 
Ù żącej Margarety Manhardt 
à szląchetnym czynie służącej 
OROSzĄ pisma wiedeńskie, co 
qąstepuje: W dniu 4 listopada 
926 r. wyszła Małgorzata z 
mi swych chlebodawców 
lą przechadzkę. Póltoraroczna 
dziewczynka leżała w wózku, 
t3-letni chłopczyk trzymał się 
pewnym momencie, na 
skrzyżowaniu ulic najechał na 
Są grupę rozpędzony wóz. 
i Ca miała tyle przytomno- 
h umysłu że wózek pchnęła 
aleko od siebie, a chłopczyka 
dg dobrowa 
Dod koła wozu i doznała tak 
Ciężkich obrażeń. że w drodzę 
kliniki zmarła. Zbiórka zor- 
izowana na fundusz, mają- 
na celu uczcić pamięć. boha- 
perskiej dziewczyny. przynio- 


A 4500 szylingów. 
sumę tę postanowiono 
eść pomnik. W konkursie. 
k isanym na projekt pomni- 
7 wzięło udział 37 austrja- 
rzeźbiarzy. Jednogłośnie 
brzyjęto projekt pod godłem 
d a“, wykonany przez wie 
py skiego rzeźbiarza Józefa 
dedlą. Onegdaj odsłonięto ten 
pomnik, na jednym z placów 
ledeńskich. niedaleko miejsca 
dzie Marzareta Manhardt po- 

losta śmierć. 


COSMO HAMILTON, (16 


Skandal. 


Przełożyła St, H. 
r wi 


to 


krezusa Johna Balneya, Mary 
Bałlney. Niebawem odbył się 
ślub, który w kołach towarzy- 
skich Nowego Jorku wywołał 
ogólne zainteresowanie. 
Niestety, wkrótce Okazało 


się, że rzekomy książę był płer | 
|xelnerem. 


wotnie kelnerem. Po zdemasko 
waniu oszusta karjera jego 0- 


Postronek jaczejek na szyi Rosji 


Niebezpieczeństwo „robKorów“ zagranicznych. 


Siła Rosjł sowieckiej we- 
wrątrz państwa i jej niebez- 
pieczeństwo poza granicami po 
lega na systematycznej organi- 
zacji drobnych komórek, jacze 
jek, które jak korzonki trawy 
podtrzymują wydmę lotnego 
piasku. I jeśli dotąd obeszło 
się w Rosji bez poważniejszych 
ruchów antybolszewickich, to 
dzisiejsi jej władcy mają to do 
zawdzięczenia tylko tym drob- 
nym jaczejkom, które 

jak macki polipa 
wciskają się w życie społecz- 
ue į prywatne tego kraju. 

Ten właśnie ustawiczny 

strach przed prowokacją 


| czerwonem szpiclostwem ta- |lub urzedzie, o rzeczywistych 
muje jakikolwiek odruch kontr |nastrojach masy, o wszystkiem | 


rewolucyjny. Zdając sobie z 
tego doskonałe sprawę, bolsze- 
wicy starają się zacieśnić ten 
postronek jaczejkowy. zarzu- 
cony na szyję rosyjskiego ko- 
losa. 

W ostatnich czasach wynale 
ziono jeszcze jeden typ takiej 
komórki. Jest nim instytucja 

t zw. robkorów, 
czyli korespondentów robotni- 
czych. 

Korespondent robotniczy nie 
bywa przez nikogo 


lub zaświadczenia. że jest rób- 
Korespondentem jest 
i ten, kto wskutek 


ustnie komunikuje wiadomości 
piśmiennemu towarzyszowi tej 
lub innej gazety bolszewickiej 
Myliłby się, ktoby sądził, że 
zadaniem robkora jest pisanie 
Sprawozdania z niewinnych za 
baw, czy wycieczek krajo- 
znawczych. Oto jeden z wy- 
tycznych punktów programu 
pracy dła robkorów: 

„Robkor powinien baczyć, 
czy otoczenie, w  jakiem się 
znajduje zgodnie współdziała z 
dyrektywami partji 1 czy od- 
powiada zadaniom  budownic- 
twa komunistycznego. 

Oto główny sens i istota te- 
go nowego wynalazku! Roz- 
siane po całej Rosji setki tysię- 
cy robkorów baczyć będą. jak 


bładu pozwoliła sobie spojrzeć |mysłowi, znalazł się Franklin. 
w oczy Franklinową | wtedy po|Co zrobiłą, to zrobiła | jakoś się 


raz pierwszy od chwili, kiedy 
oszołomiła rozgniewanych ro- 
dziców na prędce wymyślonem 
oświadczeniem, poczułą nagły 
wstrząs, który jak prąd elektry 
czny przeszedł cały jej orga- 


do mnie, z patelni wskoczy=|nizm, wywołując przestrach i 


kim już w ozłeń, ale jestem Świe | drżenie. Lecz Beatrix, z wrodzo 
skoczkiem į wierzę W|ną sóble zdolnością panowania 
iwe szczęście. Brak mi odwagi, |nad sobą | dzięki zwycięskiej 


4 
Derg 


tona, że ku swej niewypowie- 
Ganej radości, odniosłam zwy- 

o nad rodziną i że czuję 
NS tak jak wyglądam, to zna- 


gala 


ac 


zastanowić stę nad tem do- | wierze w umiejętność wypląta- 
zaprowadzi mnie następny |nią się z każdej sytuacji — o- 
więc nie myślę o tem. — |trząsnęła się szybko z uczucia 
è jest dobrze; a przecież |jęku | już cały wieczór pozosta- 
Tanklin jest gentlemanem. —|la w doskonałym humorze. — 
Świ tylko jedno. że obecnie|Nikt nigdy przedtem nie wi- 

tem przez wszystkich pieSz= |dzfał jej tak ożywionej } tak pię- 


knej. Ożywłała całe towarzy- 
stwo, przechodząc od jednej 
grupy gości do drugiej, podob- 
na do nimfy leśnej, uosobienie 


— świetnie. A feraz, niech |radości i szczęścia. Nie pozwo- 

| ucieka | przyśle mi Hele- |Rła sobie nawet przez dziewięć|rym, uczciwym człowiekiem, 
« która ubierze mnie tak, jak |dziesłątą dziewiątą część chwili |który tak jak Beatrix, przecho- 
Kzystało młodej mężatce w |zastanowić się nad tem, co zro-|dził przez życie, robiąc tylko 
Nodowym miesiąc Wycało- |biła i dokąd ją zaprowadzi im- |to, co mu się podobało, Żadna 
przerażoną starszą panią |pulsywra, warjacka, autokra-|żywa dusza nfe potrafiła by go 
Oba policzki, wypchnęła ją z |tyczna chęć ratowanła własnej |sprowadzić z raz obranej drogi. 
koju. i zaczęła podśpiewy: |osoby. Ani przez chwilę nie po-|Nie był kobieciarzem w żad- 
myślała też o trudnej sytuacji, |nem znaczeniu tego słowa į nie 
| Beatrix raz tylko podczas 0-Iw jakiej, dzięki jej nagłemu po-|miał naimnielszego zamiaru o- 


siał powrócić do zawodu, od któ 


|jak najściślejszą łączność z ma 


zatwier- | 
dzany | nie otrzymuje mandatu | 


udaremnił 


Onegdaj aresztowano w 
Wiedniu urzędnika kolejowe- 
go Karola Kadleca, zamieszka- 
łego w XII okręgu przy ulicy 
rego zaczął j będzie znowu —|Malfatti 22 pod zarzutem za- 
machu morderczego na roz- 
wiedzionej żonie Walerji i jej 


na opuściła go f musiał on 
powędrować do więzienia, 
Prawdopodobnię będzie mu- 


—X— 


BOLSZEWICKIE SZPIEGOSTWO. 


wędach i słuchać itd. 

Czemże wobec tego świetnie 
zorganizowanego wywiadu jest 
ta osławiona dawana „ochra- 
na“? 

Tak pokrótce wygląda rola 
korespondentów wewnątrz Re 
publiki Radzieckiej. 

Drugą instytucją, której Mos 
kwa poświęca niemniej uwa- 
gi są 

robkorzy zagraniczni. 


oczy i uszy czerwonego 
ustroju, 

czy między żelazne tryby ko- 
munistycznej machiny, nie do- 
stało się ziarno piasku. Przy 
systemie nieewidencjonowania 
róbkorów jasne jest. że każdy 
widzieć będzie w drugim szpi- 
cla — robkora. który czeka tyl 
ko, aby donieść o jakiejkolwiek 
zauważonej nielojalności. 


Dalszem zadaniem korespon 


denta jest zawiadamianie re- p 

dakcji, lub redkolegjum (komi- | Dla państw, które walczą z za- 

tet redakcyjny) razą bolszewizmu ludzi ci są 
najstraszniejszem niebezpie- 


o rzeczywistem położeniu 


czeństwem, z którego może 
w fabryce, 


ieszczę nie wszyscy zdają So- 
|bię sprawę. Od działalności 
robkorów zagranicznych do 
szpiegostwa jest bardzo nie- 
daleko i niema właściwie mię- 
dzy temi dwiema czynnościami 
są. wiedzieć © wszelkich ga- istotnej różnicy. 

OCL KOTA CIF MITA r IO BIE OOP OZZIE JE INR 


Popularność bokserów w Anglii. 


co niepokoi i interesuje masy. | 
Robkor powinien utrzymywać 


Włoski bokser olbrzym — Primo Carnera cieszy się taką 
popularnością w stolicy Anglji, że wszędzie gdzie się uka- 
zuje, gromadzą się tłumy, (ip) 


żenić się i „ustatkować”, zanim 


to wszystko ułoży, tak jak by- 
wało już nieraz. Od czego była 
Beatrix Vanderdyke?  Dlacze- 
go wmawiano w nią, Że ziemła, 
słońce j księżyc do niej należą 

Wszystko było tylko natural- 
nym wynikiem systemu wycho 
wania od chwili jej przyjścia na 
śwłat. 

Franklin pozwolił Beatrix u- 
nikać rozmowy z nim, dopóki 
pewna część go*ci nie poszła 
spać. Od momentu, kiedy go 
wzięłą pod rękę i zwróciła się 
do niego z tą dziecinną prośbą, 
porywając go za sobą | pozba- 
wiając chwilowo poczucia 0- 
strożności i zdrowego rozsąd- 
ku — aż do chwili, kiedy pod- 
szedł do niej w hallu i zaprowa- 
dził do zacisznej niszy, prze- 
myślał dosyć dużo. Był szcze- 


i podróże. 

Obserwował uważnie Bea- 
trix. — Widział, że odzyskała 
względy rodziny j że przyjmo- 
wała z zadziwfającą j niemniej 
czarującą powagą  powinszo- 
wania znajomych. Odgadł oczy 
wiście, że Beatrix „użyła“ jego, 
Pllhama Franklina, ażeby unik- 
nąć kary; był przecież mimo- 
wołnym świadkiem końcowej 
sceny z-rodzicami. Ale spodzie- 
wał się z minuty na minutę, że 
Beatrix albo pozwoli jemu za- 
przeczyć całej tej historji o po- 
tajemnym ślubie, albo też uczy: 
ni to sama. Nie mógł dopuścić 
do tego, żeby raz wyrzeczone 
kłamstwo wciągało ich coraz 
włęcej w rozpaczliwą matnię. 

Kiedy nareszcie został sam 
na sam z Beatrix, wrzał z gnie- 
wu j nie Starał się tego ukryć. 

— Pragnę się z panią rozmó- 
wić — rzekł krótko. 


się. 
odpowiedziała. 


— Nie, teraz. 
— Bardzo żałuję, ale... 
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| Dziwny smak zupy 


popełnienie zbrodni. 


Truciciel żony i dzieci. 


dzieciach w wieku 7 lat į 10|następujące doniesienie: 
miesięcy. P. Walerja Kadlec, Gdy skosztowała wodę, 
która od czasu rozstania się z przygotowaną na zupę, 
mężem, które nastąpiło przed |zawważyła, że posiada ona jas 
kilku miesiącami, mieszka w|kiś niezwykły, słodkawy, 
Baden w pobliżu Wiednia, żro=|smak, a równocześnie stwier” 
biła do tamtejszej żandarmerji |dziła, że język zupełnie jéj 
zdrętwiał. Ponieważ tego dnia 


Kadlec zaprze= 
cza stanowczo, jakoby to uczy: 
nił. Mimo to jednak ciąży na 
nim ciężkie podejrzenie, gdyż 
z jednej strony stwierdzono, że 
przed kilku tygodniami jeszcze 
oświadczył jednemu ze znajo- 
mych, że zabije rodzinę, a na« 
stępnie popełni samobójstwo, a 
z drugiej strony — znaleziono 
w jego mieszkaniu znaczną 


Niedarmo pisał z triumfem ilość 


jeden z robkorów, że „nasza 
działalność na fabrykach psuje 
dużo krwi dyrektorom fabryk 
i właścicielom przedsiębiorstw. 
którzy pienią się ze złości, że 
policji nie udaje się wyłowić 
> zakonspirowanych rob- 
orów, 


Pracując jako robotnicy czy 
majstrowie 
w przedsięblorstwach wojsko- 
wych 


| komunikacyjnych, interesują 
się drobiazgowo terenem, do- 
starczając w ten sposób Rosji 


luminalu 1 weronalu. 

Kadile, który już dawniej 
zi się na o ji na 
klinice psychjatrycznej z po» 
wodu usiłowanego zamachu sa 
mobójczego, nie chce stanow- 
czo wyjaśnić, skąd się wzięły 
u niego te trujące substancje, 
To teź aresztowano go. 


along bieg tatami 


Ciekawe widowisko 


szczególnych mformacyj © 
tecate i Gijana aiak d ko I w Paryżu. 
jeżeli sobie wyobrazimy, że w 
Kelner p kawiarni 


| każdel większej fabryce $iedzi 
taki robkor, który skrzętnie no 
tuje wszystko, co widzi i sły- 
szy. zdamy sobie sprawę z te- 
go niebezpieczeństwa, jakie 
przedstawia instytucja jacze- 
jek korespondencyjnych, czyli 
poprostu szpiegowskich. 


Rzecz jasna, że korespon- 
dent taki, jeśli znajdzie się kan- 
|dydat z innego zainteresowa- 
nego państwa, nie odmówi mu 
materjału za odpowiednią opła” 
|tą. W ten sposób Europę ca- 
ta pokrywają 
tysiące agencyj szplegowskich. 
|których centralą jest Moskwa. 

W ostatnich czasach dużą 
sensację wywołały rewelacje 
francuskich 
jak najszczególniej 
ly wytwórczość i metody pra- 
cy olbrzymich przedsiębiorstw 
francuskich „Gnome Rhon* i 
„Bleriot“, 


Również dokładnie zajmują 


musi być nietylko człowiekiem 
pea kg pac cierpliwości, ale 


Musi umieć utrzymywać w rów 
nowadze na jednej ręce tacę z 
wieloma butelkami i szklankami 
i przemykać .się z nią, bez wyw 
padku, pomiędzy nafłoczonemi 
stolikami, 

Otóż tę umiejętność 
sami kelnerzy i próbie te 
mi dniami okazj walnege 
zjazdu Z u kelnerów na 
Montmartrze, 

Urządzono wyścigi, do któe 
rych eS | 


współzawodników, 

podejmując się biec z placu Cik 
chy do rue Doud le z tacą 
na lewej ręce na której usta- 
wiona była otwarta butelka f 
dwie szklanki. | 
Było to ciekawe widowisko, 

w którem po raz pier 
li swoich kelnerów, 


wszy wid 

śpies ch A śpies 

się robkorzy austrjackiemi fa- reka Fi draca LAR 

brykami, n. p. „Steyr“, która |; wynosił około pół« 

pracuje na eksport itd. ky popei 

: tacje kontrolne były usta« 

A ilu takich robkorów siedzi wione na rozmaltych punktach 

w iA polskich warszta- drogi, a znaczna część uczestni- 

tach państwowych? ków wycofała się z wyścigu, w, 

iem tłoku  ulicze 

nym porozbijała albo butelki, al 

bo szklanki, Zwycięzca dotarł 
z batna 


H. J. 


Franklin ujął ją za rękę i za-|a drugim. No, dóbrze! Pokażę 


nie sprzykrzą mu się polowanie | prowadził do ustronnego kącika |jej z kim ma do czynienia. 


— Zanim matka pani położy) 
— Proszę usłąść — rzekł.  |stę spać — rzekł — zaprzęczę 
Otrzymywanie rozkazów by=|całej tej bajce i wyjaśnię tę ko 

ło dla Beatrix czemś tak nowem | medję. 

i zabawnem, że roześmiała į u-| — O, nie — odpowiedziała 

słuchała, Beatrix — pan tego napewno 
Franklin ustadł obok niej. Ko-|nie uczyni. 


w złębi hallu. 


lana ich prawie się stykały. — Dlaczego? ka 
— Pan} uważa mnie pewnie| — Bo pominąwszy wiele Iri- 
za skończonego durnia — rzekł. |nych względów, jest pan genle= 


— Wcale nie. Czy mogę po- | manem. 
prosić o poduszkę? — Pochyli-| — Ale jak długo, wedlug paa 
ta się lekko naprzód. ni, będę w stanie podtrzymys 
Położył pod jej plecy podusz- | wać tę grę? 
kę. — Nle pomyślałam łeszcze ð 
— Bez względu na fo, za ko- | tem. 
go mnie pani uważa, uczyniła| =- Czy nie sądzi pani, że czaś 
pan) ze mmie durnia, największy |już zacząć myśleć o tem 1 ża 
okaz idjoty, jakiego kiedykol- |jak najprędzej? 
wiek widziałem. — Nie, przecież wszystko + 
z Proszę, proszę tak nie tmó- |dzie wyśmienicie. Poco temu 
wić! przeszkadzać? 
Oczy Franklina błysnęły. Ta| — Ale proszę spojrzeć na ta 
dziewczyna pótrafi być płochą|z mego punktu widzenia. 
nawet w takich okolicznościach | —— Mówiąc prawdę, a ja gwys 


r Beatrix próbowała wymknąć|Rędzłe słedziała oko w oko z|kle mówłę prawdę, dziś tylka 


rozgniewanym człowiekiem, bę | wyjątkowo skłamałam — mozg 


— Może trochę później? — |dzie prawie dotykała jego kolan |na całą rzecz patrzeć tylko 4 


f pozostanie tak opanowana i|włąsneza punktu widzenia, 
niewzruszona, jak gdyby odpo- Dan 
'czywała miedzy iednym tańcem 


T 
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Fcha ze stolicy. 


Życie Warszawy w kilku wierszach. 


Oddzłał drogowy komisarjatu 
rządu przeprowadza Obecnie 
konferencje w sprawie odciąże 


Teatr Mały wystawił kome- 
dję pod tyt. „Olimpja* w reży- 
seri Jerzego Leszczyńskiego, 


FCHO* 


Dwa stogi zboża 


podpałono 


Łódź, 27. 10. — Ubiegłej no- | 

y na polach majątku Wola | 
rzykowska w powiecie brzeziń 
skim spaliły się dwa stogi zboża | 


nia śródmieścia Warszawy od|w dekoracjach Karola Frycza || stanowiące własność właścicie | 


ruchu ulicznego, Według proje- 
ktu oddziału drogowego w cen- 
trum-miasta wzbroniony będzie | 
ruch samochodów ciężarowych 
oraz wozów, zarówno konnych, 
jak į mechanicznych, rozwożą- 
cych towary. Nastąpiło już po- 
rozumienie w tej sprawie mię- 
dzy dyrekcją kolei "warszarw- 
skiej į zainteresowanemi firma- 
mí, tak, że w najbliższym cza- 
sie komisarjat rządu wyda prze 
pisy, regulujące ruch kołowy w 
centrum miasta, A 
= 


Na ukoficzeniu jest budowa 
czteropiętrowego gmachu na te 
renie rzeźrńi przy ul. Jagielloń- 
skiej, przeznaczonego na dom 
administracyjny rzeźni miej- 
skię. Jest to przebudowa daw- 
nego pofabrycznego budynku.— 
Dom ten oddany ma być do u- 
tytku 1 listopada. 

- 


Wydział Opieki Społecznej u- 
rządza wzorem r. ub. przy bra- 
mach cmentarnych stoliki do 
sprzedaży bonów przęciwżebra 
czych. Magistrat zwróci się z a- 
pelem do odwiedzających gro- 
by, aby zamiast dawać jałmuż- 
nę przybyłym z prowincji żebra 
kom, kupowali bony i rozdawali 
je, przyczyniając się w ten spo- 
sób do zabezpieczenia rzeczy- 
wiście potrzebujących. 

v e . 

Do warszawskiego urzędu wo 
jewódzkiego wpłynęło w tych 
dniach pismo starosty powiatu 
skierniewickiego z prośbą o íin- 
terwencję w jednym z zakła- 
dów psychiatrycznych o przy- 
jęcie dwu obłąkanych, których 
dotychczas, pomimo starań, nie | 
zdołano nigdzie ulokować. Pis- 


mo zwraca irwagę, że pozosta- wej, obiecując mu, że 


włanię furiatów na wolnej sto- 
ple może być w skutkach tragi- 
czne. Świadczą o tem takie fak- 
ty, jak wzniecanie pożarów, za- 
bójstwa ; gwałty i mne zbrod- 
nie, popełniane przez umysłowo 
chorych. SA 


Dom dyrekcji wodociągu na 


pl. Starynkiewicza jest wykoń- 


czony. W końcu Hstopada kie- 
rownietwo budowy odda ten 
dom dyrekcii wodociągu do u- 
żytku. Jak władomo. 2 lata bli- 
sko pracowano nad tem, aby 
dóm ten, który się zawalił, do- 
prowadzić do stanu używalno- 
ści. 


obsadzie z pp. Pancewiczową 
Leszczyńskim, Czaplińską, Bu- 


la wymienionego majątku p, Ka 
zimierzaą Gutkowskiego. 


szyńskim, Dominiakiem, Frit- 
schem į Munclmgrową. 


KRATECZKI 


W wyniku przeprowadzone | 
go śledztwa ustalono. że pożar | 


z zemsty. 


był dziełem 

zbrodniczego podpalenia 
dokonanego z zemsty, 

Policja znajduje się już na 
tropie podpalaczy, 

Wartość spalonego zboża 
sięga wysokości około 10 tysię 
cy złotych, 


Oszukańczy kolporter losów. 


Wygrał na loterji... miesiąc więzienia. 


Coby było, gdybym wygrał 
na loterji 750.000 złotych? Prze- 
dewszystkiem — wyjechałbym 
z Łodzi. Przyznaję się do tego | 
szczerze, Wróciłbym jednak z 
chwilą, dy przyjaciele moi za- 
wiadomili mnie, że kanalizacja i 
astaltowanie jest już całkowicie 
ukończone, Gdybym już wów- 
czas nie żył, wówczas napewno 
przyjechaliby moi prawnukowie. 

Cała ta kombinacja ma jed- 
nak jedną wadę; nie gram na lo- 
terji. Wolę pewniejsze interesy. 
Wogóle z loterją, to człowiek 
ma tylko kłopot, Wygra np: 
ktoś kilkanaście tysięcy złotych, 
to musi się martwić, co za nie 
kupić, Czy żonie futro, czy so- 
bie parę ubrań, czy może za- 
płacić trochę długów. 


MAJSTER KOMBINATOR. 


W kolekturze S. Weinberga 
przy ulicy Piotrkowskiej 58, pra- 
cowął w charakterze agenta Ma 
jer Karmatz, zamieszkały przy 
ul Rzgowskiej 9. 

Karmatz w marcu r. b. zgło- 
sił się do Ottona Szendla, posia- 
dającego sklep przy ul. Napiór- 


dacż losu w pierwszych czte- 
rech klasach pod żadnym pozo- 
rem nie odstąpi od gry w klasie 
piątej, 

Na losy ostatniej klasy polu- 
ją również namiętnie agenci lo- 
teryjni i jeśli się tylko uda, nie 
dostarczają danego numeru po- 
siadaczowi losów do pierwszych 
czterech klas, sprzedają go bo- 
wiem po cenie o 200 — 300% 
wyższej, bądź też zatrzymują dla 
siebie 

Dotyczy to naturalnie agen- 


tów nieuczciwych, do których 
pozwolimy sobie zaliczyć Kar- 
matza 


OBURZENI KLIJENCI 


Karmatz oszustwa swoje po- 
pełniał w sposób dość prymi- 
tywny, dzięki jednakże nieuwa- 
dze nabywców losów, udawały 
mu się one całkowicie, I tak 
dał. on Szendłowi ćwiartkę losu 
czwartej klasy. zamiast piątej i 
pobrał od niego 10 złotych, Frey- 
erowi zobowiązał się dostarczyć 
los, pobrał na ten cel złotych 40. 
a gdy następnie na zamówiony 


numer padła drobna zresztą wy 


ok graj Y nr, 63 i zapropono- 
wał mu kupno loterji państwo- 
w najgor- 
szym wypadku wygra 750 tysię- 
cy złotych, Dzięki pośrednie- 
twu tegoż Szendla  Karmatz 
sprzedał losy loterji państwowej 
Antoniemu Freyerowi, właści- 
cielowi domu nr. 63 przy ulicy 
Napiórkowskiego oraz lokato- 
rom tego domu Józefowi Stania- 
kowi i Helenie Nowaczykównie 


Z. obowiązków swych i zobo- |dlatego żajęła się” DIiZET" osobą (ni, Zarówno Kasa miejska, fak F 


Poszukiwania” uwień- komunalna Kasa" Ozczędności 
XX 


wiązań Karmatz przez pewien 
czas wywiązywał się bez zarzu- 
tu. Wygrane w pierwszych ezte 
rech klasach łącznie równają się 
zaledwie jednej trzeciej wyśra- 
nych w y klasie, dlatego też lo- 
sy do piątej klasy są szczególnie 
poszukiwane į namiętny posią- 


Szewc w mund 


urzekapitana. 


Oszusta czeka surowa kara. 


Z Grudziądza donoszą: 

Władze policyjne w Tarno- 
wie zawiadomiły tutejszy urząd 
śledczy, iż aresztowany tam zo 
stał niejaki Podwójski Jan, z za 
wodu szewc, pochodzący z Gru 


ty. 
VPodu ójski był już od dłuższe 
go czasu ścigany przez urzędy 
policyjne w całej nieomal Pol- 
sce. Jako 

fałszywy kapitan W. P, 


PIERRE NAUROY. 


PIECZENIARZ. 


— X— 


Pani Sauniel wyszła z salo- 
nu, trzasnąwszy drzwiałni. Pa- 
weł i jego przyjaciel Arsenjusz 
Lepercelot przez chwił kilka 
znięruchomieli, patrząc na sie- 
bie w milczeniu, 

Paweł miał zirytowaną mi- 
nę, jaką przybierają mężowie, 
gdy ktoś obcy przyłapie ich 
wśród sprzeczki małżeńskiej 
Arsenjusz zaś był. zrozpaczor 
ny. Będąc skromnym urzędni- 
kiem. kawalerem, ukrywał pod 
pozorami artystycznej swobo- 
dy miernotę swojej egżysten- 
cji. Dziś przypadkiem spotkał 
na bulwarze swego przyjaciela 
Pawla, kolegę z pułku i współ- 
towarzysza przepraw wojen- 
nych, którego nie widział od 
czasu zawieszenia broni. Po 
długiej gawędzie w kawiarni, 
pozwolił mu zaciągnąć się do 
jego domu, w nadziei na zapro- 
szenie na obiad. A teraz zdawa 
ło się, że minie go szczęśliwa 
okazja. Zanosiło się znowu na 
to. że zjeść będzie musiał w re 
stauracii obiad, złożony 2 po- 
traw bez smaku — ł zapłacić 
za nie. s ] 

Zblerai się już do odejścia, 


iew I wyłudzał od obywate 


li większe sumy pieniężne, za 
które mógł się doskonale bawić 
Podwójski najwięcej dał się 
poznać w swej oszukańczej roli 
na Pomorzu 
i w Poznańskiem.W tych dniach 
oszust przytransportowany zo- 
stanie z Tarnowa do Grudzią- 
dza, gdzie tutejsza policja ma ob 
fity materjał dowodowy kom- 
promitujący oszusta, 


gdy Paweł, rad ze sposobności 
zwierzenia się, rzekł mu: 

— Źle trafiłeś, mój bieda- 
ku! Wybacz nam! Gizela ma 
tak dziwne usposobienie... 
Wiem, że to samo mówi o 
mnię! Nie ma złości „za grosz“ 
to prawda! Kocha mnie — to 
takżę prawda! Kochamy się 
wzajem oboje dziś, w pięć lat 
po ślubie, jak pierwszego dnia. 
Moglibyśmy ze stanowiskiem 
jakie mam na giełdzie, być naj 
szczęśliwszymi ludźmi na 
świecie. Ale, widzisz, żona mo 
ja zawsze z igły robi widły i 
o byle co wychodźi ze skóry. 
A wówczas zaczynają się sce- 
ny i nie kończą nigdy... zwła- 
szcza od pewnego czasu! 

= Jakto? Nie nabiera po- 
wagi z latami? 

— Przedewszystkiem Gize 
ta ma dopiero dwadzieścia 
sześć lat i jest to wiek bardzo 
młody jeszcze. A zresztą, w 
ostatnich czasach za zobopólną 
zgodą znaleźliśmy sposób na 
szybkie uspokojenie podob- 
nych przykrych  nieporożu- 
mień, 
— No więc! j 

— Tak. jest to bardzo cie- 
kawe. Zobaczysz! Pierwsze 
starcie naszych charakterów 
miało miejsce w miesiąc po na- 
szym ślubie. A przyczyna? Na 


grana, Karmatz pobrał ją dla 
siebie. 

Freyer, jak to wykazuje je- 
go nazwisko, długo bezskutecz- 


nie poszukiwał Karmatza, był 
nawet w kolekturze Weinber- 
ga, gdzie mu wyjaśniono fak- 
tyczny stan rzeczy i wteszcje 
udał się do komisarjatu policji, 
gdzie zameldował o machina 
ciach Karmatza. 

Policją jest niezwykle tro- 
skliwa o dobro mieszkańców i 


| uszusła, 


Obu schwytano i 


czone zostały pomyślnym skut- 
kiem, gdyż w dniu pozorne 
już stanął Karmatz przed Są- 
dem Grodzkim, oskarżony z 
art, 474 K, K. 

Karmatz do winy nie przy- 
znał się, jednakże poszkodowa: 
mi świadkowie całkowicie ją 
stwierdzili. 

W rezultacie przewodu są: 
dowego sędzia Pawłowski wy: 
dał wyrok, mocą którego Majer 
Karmatz skazany został na je- 
den miesiąc aresztu, 

Jerzy Krzecki, 


Fałszerze banknotów J-zlolowych przed sadem. 


Główny „fabrykant“ został skazany 


na 5 lat 


Z Częstochowy donoszą: 

Sąd Okręgowy rozpatrywał 
ciekawą sprawę o puszczanie w 
obieg fałszywych banknotów 5: 
złotowych. Na ławie oskarżo- 
nych zasiadło siedem osób Leon 
Kozicki, Bronisław Zajbert, Sta 
nistaw Adamski, Józefa Adam- 
ska (matka), Józef Sobiecki, Ro 
man Milczarek i Maraj Adam. 
ska (córka). 

Z wyjątkiem tej ostatniej 
wszyscy już byli karani, Kozic- 
ķi za fałszerstwo pieniędzy, Mil 
czarek kilkakrotnie jako zawo- 
dowy włamywacz, Kozicki po- 
chodzi z Warszawy, Adamski 
zaś, Zajbert i Sobiecki są mie- 
szkańcami Częstochowy. 


Punktem wyjścia dla sprawy 
była Józefa Adamska, która w 
październiku r. ub, a więc w 
czasie, gdy w Częstochowie u- 
jawnił się duży obrót fałszy- 
wych banknotów  5-złotowych, 
kupując jakiś drobiazg na rynku 
zapłaciła fałszywą 5-złotówką | 
została zatrzymana przez poli- 
cję, W wyniku dochodzeń stwier 
dzono, że źródłem, skąd rozcho 
dzą się fałszywe banknoty, jest 


Wyniki powtórnej lustracji 


magistratu Tomaszowa Mazowieckiego 


Łódź, 27. 10. — Przeprowa: 
dzona w swołm czasie przez wy 
dział samorządowy  wojewódz- 
twa łódzkiego inspekcja poprzed 
niego Magistratu w Tomaszowie 
Mazowieckim 

dała fatalne wyniki, 

Zarówno w biurach, jak i ka 
sach panował nieopisany zamęt 
w związku z czem obecny na in 
spekcji naczelnik wydziału sa- 
morządowego przy Urzędzie Wo 
jewódzkim p. Kozłowski wydał 
cały szereg zarądzeń celem 
pizereowacaena do porządku 
Magistratu. 

Chcąc się przekonać. czy 1 


jak dalece władze miejskie To- 
maszowa wykonały jego zlece- 
nia, p. naczelnik Kozłowski po 


raz wtóry przeprowadził inspek 
cją' Magistratu tomaszowskiego. 


Inspekcja dała wynik dodat: 


osadzono 


w areszcie. 


| owa na kłusowników. 


Łódź, 27, 10. — Bracia Hen- 
ryk į Edward Wolscy, właścicie 
le dużego gospodarstwa we wsi 
Gołączyny, w powiecie łęczyc- 
kim, chcąc przepędzić kłusow- 
ników, tępiących zwierzynę z 
ich lasu, urządzili wczoraj za- 
sadzkę, 

Około godziny 5 po południu 
ujrzeli dwóch osobników posu- 
wających się pomiędzy krzewa- 
mi z dubeltówkami, gotowemi 
do strzału. 

Wolscy wybiegli z kryjówki 
i usiłowali zatrzymać kłusowni: 
ków, ci jednak poczęli do nich 
strzelać, a następnie rzucili się 
wet określić ci jej nie potrafię, 
tak dalece była blaha. Dość, że 
obrzucaliśmy się najostrzejsze 
mi słowami. Możebyśmy skoń- 
czyli na obrzucaniu się talerza 
mi bowiem scena odbywała 
się w jadalni, w chwili zasiada- 
nia do stołu. Zarówno krewni 
nasi, jak i znajomi, trzymali się 
zdaleka, szanując nasz miesiąc 
|miodowy. Nie wiem, coby było 
| zaszło. gdyby w tei chwili nie 
zadzwoniono do nas. Przy- 
szedł do nas ktoś zupelnie nie- 
oczekiwany. Był to dawny 
przyjaciel naszej rodziny, bie- 
daczysko. wdowiec przeszło 
sześćdziesięcioletni, który ina- 
czej fuż figurować nie mógł w 
święcie, jak tylko odzrywając 
rolę pieczeniarza. Nie jest to 
— może — rola świetna, lecz 
utrzymywał sie w niej z powo- 
dzeniem. Um'a! zawsze przyjść 
w porę tak, że zatrzymać go 
trzeba było na śniadaniu lub na 
obiedzie. Potrafił tłumaczyć się 
zręcznie, a z chwilą, gdy za- 
wiązał serwete pod brodą sta- 
rał się na swój sposób wyna- 
trodzić swoją natarczywość 
Umiał przystosować się do to- 
nu każdego domu, zawsze jed- 
nakowo uprzejmy, uprzedzają- 
co grzeczny, zręczny. U jed- 


nych zapytywał o zdrowie, 
udzielał rad, litował się nad cu 


do ucieczki w kierunku Łęczy” 
cy. 

Strzały szczęściem nie rant. 
ły Wolskich, którzy zorganizo- 
wali za kłusownikami natych- 
miastowy pościg, 

Po godzinnym pościgu kłu- 
sownikom, ostrzeliwującym się 


ciągle 
zabrakło nabejów, 

wobec czego skapitulował, 

Ujętymi -okazali się dwaj mie 
szkańcy Łęczycy Alfons Cyk o- 
raz Artur Brener. 

Osadzono ich w areszcie do 
dyspozycji sędziego śledczego 
na powiat łęczycki. 


dzem cierpieniem. U drugich 
gawędził wesoło, opowiadał 
najświeższe ploteczki, pobu- 
dzał dą śmiechu. Krótko mó- 
wiąc: jeśli sarkano, gdy się zia 
wiał. to w ciągu wieczora na- 
bierano do niego przekonania, 
a po jego wyjściu mówiono Z 
zadowoleniem: „dobrze się sta 
ło, żeśmy go zaprosili'*. 
„Innego dnia niż tego byt- 
bym przeklinał naszego piecze 
niarza. Jednak po tej pierwszej 
gorzkiej kłótni z Gizelą, wydał 
mi się zbawcą. Przyjąłem go z 
wyciągniętą dłonią i przywi- 
tałem go słowami: 
„Przychodzi pan, jak na za- 
wołanie.. Mieliśmy właśnie 
usiąść do stołu. 
„Zrobi nam pan wielką przy 
jemność, zostając z nami! 
„Zgodził się oczywiście, tłu 
macząc się delikatnemi aluzja- 
mi do naszej sytuacji i ledwie 
zasiadł przy stole, już wydo- 
był najświetniejsze perły swe- 
go repertuaru, by nas: zaba- 
wić. Zapomnieliśmy oboje ż Żo 
ną o naszem nieporozumieniu. 
Po wyjściu naszego gościa, roz 
pierzchły się wszystkie chmur 
ki na jasnem błękicie naszego 
małżeńskiego nieba. 
„Okoliczność ta nastręczy- 
ła nam okazji 
gdy wkrótce potem wynikła 


do namysłu. A- 


hay z papierami wartościowe 
mi znajdowały się w należytym 
stanie. 

W dalszym ciągu przepro- 
wadzana jest lustracja biur oraz 


Nr 280 
ko 

więzienia. 
mieszkanie Adamskich przy 
Wilsona 22, | 

Dostawcą podrobionych baf 
notów miał być Kozicki kłó 
w tym czasie, otrzymawszy W 
lop zdrowotny z więzienia €ł 
stochowskiego, powrócił wisi 
nie dla odsiedzenia reszty £ 
i został ujęty przez policję. i Piik: 

Jednocześnie niemal %® z bo 
żostał | Milczarek, przy któ ją Moy 
znaleziono narzędzia złodza So 
skie oraz dwa fałszywe ban m 
ty 5-złotowe. l waj 

Na rozprawie oskarżeni $  T, 
winy się nie przyznali. | zon 

Sąd ogłosił wyrok, uznaje gb 
oskarżonych winnymi, że dze m 
jąc świadomie wspólnie w UW ws 
rzonej bandzie, puszczali WH y 
bieg fałszywe banknoty i skat draz 
jący: Leona Kozickiego na 37 Uys 
ciężkiego więzienia, Bronislā 
Zajberta na 3 lata domu pop U 
wy, Stanisława Adamskiego 8 mow 
4 lata ciężkiego więzienia, J0% + | 
fẹ Adamską na 1 i pół roku% ni 
mu poprawy, Józefa Sobiech nieo 
go na 1 i pół roku więzienia, będą 
mana Milczarka na 4 lata © w 
kiego więzienia i Marje Adm È 
ską na 1 rok więzienia. Wszy Śleć 
kim skazanym zaliczony zo% mac. 
areszt śledczy, We 


rz 
Po ogłoszeniu wyroku JÓóŻŹ kre 


Adamska wybuchnęła głośni Sow; 
lamentem | rzuciła się na poć kosz 
ge, tak, iż musiała być M szer 
siona z sali przez policjantów winę 


` 


przedsiębiorstw samorządu to- kiea | Dc 
maszowskiego. 

Jak się dowiadujemy lustra: | nam 

cja potrwa okolo 8 dni. (t) | dy d 
XxX 

Ponury plon czarnej śmierci, {Ra 
Nieszczęśliwe wypadki w kopalniać 

górnośląskich. U 

Z Katowic donoszą: stał wózkiem, naładowanym raj 

Znowu/ mamy do zanotowa: |glem 18-letni robotnik  Henf] qqyy 


nia 

trzy śmiertelne wypadki 
na kopalniach śląskich, 

Na „Kleofasie* w Kałowi: 


cach <' Załężu przygnieciony zo |. Boer 


Esther Ralston 


bohaterka filmu „Venus 
pokutująca 


znowu pomiędzy nami jakaś 
niezgoda z powodu jej nieznoć- 
nego charakteru — czy też mo 
iego — któreś z nas zawołało: 
O, nie. Nie kłóćmy st}. 
Wiesz co? Raczej zaprośmy 
znowu naszego pieczeniarza! 

„Tak też zrobiliśmy i nie po 
żałowaliśmy tego. I odtąd stało 
się to rzeczą ustaloną. Skoro 
tylko cierpkie słowa wypływa 
ły nam na usta, czemprędzej 
posyłaliśmy po naszego piecze 
miarzą. Pojawiał się i zażezny- 
wał wszystko. Och! mój Arse- 
njuszu, w ciągu tych pięciu lat 
zasłużył sobie u nas na wielką 
wdzięczność! 

— A teraz, — zapytał Le 
percelot — już nię bywa u 
was 

— Nie. Już nie żyłe. 

— Tak. to bardzo przykre. 
bardzo... Ale robi się późno 
Wybaczysz. że... Lepercelot 
powstał z miejsca. Paweł za 
nim. Obaj przyjaciele uścisnęli 
się za ręce, obiecując sobie 
spotkać się wkrótce. Leperce- 
lot, widząc, że niema rady, wy 
szedł z salonu. 

, Pomimo. wszystko, nie mógł 
się zdecydować na ostateczne 
wyjście. W przedpokoju ocią- 
gał -się jeszcze, zapinając 
płaszcz. 

Znienacka ukazała sie pani 


4 dziecko, Władze górnicze fi 


| nu, 


Wilaszek z Hajduk Wielkid] 
który zmarł bezpośrednia dzie | 
wypadku. 


Tegoż dnia na kopalni 
"w Kośfiichnie obe 
się zwał węglowy, przygniatań 
Ludwika Katza, którego po 
dzieleniu pierwszej pomocy £ 
więziono do szpitala w 
kach, gdzie zmarł na skutek Li 
nlesionych potłuczeń, 

Trzeci nieszczęśliwy ii Bo 
dek miał miejsce wczoraj pr% i 
południem na terenie kops 


Ferdynand" w  Katowicaf p, 
gdzie wpadł do szybu [dego 
50-letni sztygar wę 


maszynowy Fryderyk Andef) breze 


Katowic i poniósł śmierć dape, 
miejscu. Naste 
$. p. Anders osierocił stycz 


ni 
wadzą dochodzenia, celem 


lenia; kto ponosł winę w w 
podanych wypadkach. 


|| druży 
gdz 


~~ 


.- -e grme y 


Laume? a wfdząc kolege mẹ 
na progu szybko podeszła 
niego. | 

— Pan rozmawiał z 
włem, — zapytała go. — 
stem pewna, że ładnych 
czy nagadał panu o mnie. 

P. Lepercelot chciał zapi 
testować,  Podstępna m 
wszakże skłoniła go do wiý 
szej przebiegłości. Zaproteś 
wał — to prawda — lecz o? 
gając się, nasuwając domy 
wzdychając, tak dalece, że M 
da kobieta, porzucając go % 
tłumaczenia, wbiegła do st 
gdzie znajdował się 
mąż. Za ścianą dał się słys? 
iej głos: - 

— Jestęś nędznikiem i 
czem więcej. Zaczynasz m 
obmawiać przed swymi pr 
łaciólmi! | 

Lepercelot zmrużył je 
oko i uśmiechnął się. Dla-pi 
ru ujął klamkę i zaczekał. "9 
dano mu czekać zbyt dłus 
W otwartych drzwiach ukać 
ta się jasna głowa pani Lau? 
która szepnęła jak najupr” 
szym tonem: 

— Chwała Bogu, jest f 
jeszcze, panie  Arsenjus” 
Niech że pan. się zgodzi, zuñ 
mie bez ceremonji, zjeść z 


mi obiad! 
dtum. L, M 


Nero 


DINE 


L 


i| Części 


(CHU 


| a SPORT = | 


PRZED 


ZIMĄ... 


BŁĘDNE CELE TOWARZYSTW SPORTOWYCH 


Ciężka praca czeka instruktorów. 


Sezon letni dobiega końca; 
arze za kilka tygodni zejdą 
Z boisk; rozpocznie się sezon zi 
Mowy, a jednocześnie z nim 


H śpiączka letnich sportowców.— 


t sezonowy ułoży się do 
Mu który trwać będzie nie- 
brzerwanie aż do wiosny. 

ak jest co roku — taki se- 
20n zimowy szykują nam nasze 
Kluby sportowe, które prócz pił 
ki nożnej nie uznają w większej 
„immych gałęzi sportu. — 
Jedynie Okręgowy Urząd W. F. 


a kp O kregowy Ośrodek W. F. 


„poważnie o zimie. 
Ułożono już program zajęć zi 
towych, wydzierżawiono czy 
p Wyjednano odpowiednie sa- 
na stałe ośrodki, w których 


sgresłe zimowym ćwiczyć, bok 
ać się, grać w siatkówkę, 

Szykówkę, stanąć na planszy 
szermierczej. aby z nastaniem 

ny wyjść na boiska 
W znakomitszej formie, 

Do powtórzenia ubiegłych se 
å zimowych nie wolno 
d m dopuścić, Zwracamy się te 

Y do zarządów klubów sporto- 


—XX 


wych, by niezwłocznie odbyli z 
młodzieżą } starszymi zebrania 
propagandowe, wyjaśnili konie- 
czność uprawiania sportów. żor 
ganizowali w swych salach to- 
dzienne ćwiczenia gimnastycz- 
ne, bokserskie, szermiercze itd. 
Każdy klub dążyć winien do 2a- 
angażowania 
instruktorów sportowych 

względnie oddania na wyszkole 
nie instruktorskie swych wybit- 
niejszych sportsmenów, którzy- 
by bezpłatnie mogli ćwiczyć 
swych kolegów klubowych. — 
Rozpoczął się już rok szkolny 
przysposobienia wojskowego, a 
dotychczas jeszcze nie słychać 
o tem. by oddziały p. w. rekru- 
towały się z członków kłubów 
sportowych. 


żeć na posiadaniu własnego od- 
działu p. w., członkowie które- 
go kończąc kurs p. w. otrzymu- 
ją daleko idące ulgi w wojsku, 
sięgające aż do skrócenía służ- 
by wojskowej, 

Mamy w Łodzi około 50 klu- 
bów sportowych, a załedwie po 
szczycić się możemy kilkoma 
sekcjami 


różnych gałęz! sportu. 

Natomiast wszystkie kluby 
posiadają sekcje piłkarskie. — 
Wstyd doprawdy, by prócz pił- 
ki nożnej nic poza tem w takim 
klubie nie uprawiano. 

Okręgowy Urząd W. F. po- 
winien wystąpić z wnioskiem 
do Urzędu Wojewódzkiego © 
przemłanowanie tych klubów 
na kluby piłki nożnej. W ten 


(xy Garbarnia zostanie. mistrem Poi? 


sposób "miknęłoby się fałszy- 
wych nazw, które służą towa- 
tzystwom do starania się o sub- 
wencje i datki na cele sportowe. 
Czas już skończyć z obłudą. — 
Należy się brg do rzetelnej 
pracy sportowej. 

My ze swej strony co pewien 
czas zapytamy publicznie posz- 
czególne kluby, co dla sportu 
polskiego zrobiły. 


Jubiłaci Legji. 


W nadchodzącą niedzielę 
trzej znani piłkarze Legii: Łań- 


|puiace: Garbarnia: Gre e 


onkiewicz, Jesionka, Nagra 


ko, Nowakowski i Wypijewski | Wilczkiewicz, ASKE azur 


Nasi tokośi w Radapewce 


Skład drużyny polskiej. 


Hokey ziemny, który wpro- 
wadzono ostatnio do programu 
olimpijskiego, małem cay się 
u nas zainteresowaniem, Jedy- 


Mecz zakończy się przypu- 
szczalnie porażką naszej repre- 
zentacji. A 


Betty Amann i Henry George w obrazie „Skazaniec 
ze Stambułu”, 


Wyciąć, 


Radjo- 


Warszawa, poniedziałek, 1411,7 m. 
11.58. Sygnał czasu. 

12.05. Muzyka gramofonowa. 
13.10. Kom. meteor. 

15.00. Kom. gosp. 

15.45. Przegląd komunikacyjny, 
16,15. Program dla dzieci. 


20.15. Feljeton muz, 
20.30. Koncert wi 
W przerwie kom. Teatrógj Miejsk. 
22.00. Feljeton. 
22.15. Komunikaty. 
22.15, Z dymkiem papierosa. — p. 
Z. Kawecki. 
2255. Kom. PAT. 
23.00. Muzyka lekka z „Oazy“, 


Katowice, poniedziałek, 408,7 m. 


kącik 
20.00. Odczyt prof. Beckera, 
20.30, Lekki koncert, 

22.30. Radjolekcja tańca, 
nia do 0.30 muzyka taneczna, 
W przerwie fultografja. 


następ 


Weomal codziennie odbywać się| Nie dziwimy się klubom nie- obchodzą jubileusz. Joksz, Smoczek, Pazurek, Ba-| 16.45. Muzyka zramot. . 
będą zajęcia. Program obejmu- |polskim, nie dziwimy się towa-|  Łąńko będzie grał w _ bar-|tor. 17.18. Lekcja języka franc. 
© wszystkie sporty, W związ-|rzystwom sportowo - politycz-|wach Legii 150 meczów, Wypi- Legja: Skwarczyński, Marty| 17.45. Muzyka lekka z „Gastrono- 
U z tem należy już dziś pomy-|uym, ale nie rozumiemy tych jewski I Nowakowski obch na, Ziemian, Nowa owski, Ce- | mi". 
O pracy sportowej w klu- | klubów, których jedynym celem | jubileusz setki. bulak,  Szaller,  Wypijewski,| 18.45. Rożmałtości rezerwistów 
| Mach, Cała młodzież zrzeszona |jest rozwój sportu į wychowa- . w Steuerman, Łańko, Nawrot, Raj| 19.10. Skrzynka poczt.-rolnicza, Ki REF 
We wszelkiego rodzaju towa-|nie fizyczne młodzieży. Toć ta-| Na dzisiejszy mecz na boisku |dek, 19.58. Sygnał czasu. o ma Się zgłosić 
Tzystwach sportowych mus] w |kim zrzeszeniom powimno zale- Legji składy drużyn będą nastę 17 20.00. Program na dzień nast. Jutro ? 


Jutro o godzinie 9 rano obo 
wiązani są zgłosić się na zebra 
nia kontrolne w PKU., Łódźe 
Miasto I przy ul. Nowo-Targo- 
wej 18 szeregowi rez. i posp. 
ruszenia z bronią i bez broni 
(kat, A. ©. D, względnie A, G 
icden, C dwa) urodzeni w ro~ 
ku 1904, zamieszkali na tere= 
nie 2, 8,5,8,9 i 11 komisarja« 


R nie w woj. poznańskiem liczy Jak się dowiadujemy mecz 1158. Sygnał czasu. tów polic. o nazwiskach na li- 
i olennik Polska — W od- tery N, O, 
aj footbalowy w Ameryce. rosy liczbe, zwl zb raket na Łosku M. © A. na rog, etki yh sramol. "Do lokalu PKU, Łódź-Mia« 


Specjalne 2- 


Urugway żyje pod zm: 
śotowań do piłkarskich 
tw świata, które mają 
TRA w Montavides w r. 1934 


dla graczy. 


kupuje się posładłość 
dzie 
wali 


którzy są urzęd: | 


kluby. 
W niedzielę hokeiści nasi po 
raz pierwszy będą grali zagra- 


rzez 3 miesiące | nicą, a mianowicie z Węgrami stępujący: 
specjalny tre- |w Budapeszcie. i 


Drużyna polska grać będzie 


Wyspie Małgorzaty, Ą 
ęgrzy przeciwko naszej 
drużynie wystawiają skład na- 
fka (A. H. C.), Ka- 
Karacson I (obaj M. 
H. Ch Belloni (M. A. C.), Far- 
kas (M. H. C.), Rewa 


racson 


16.15. Transm. z Warszawy. 
16.45, Koncert z płyt gramofon, 
17.45 Transmisja z Krakowa, 
18.45. Rozmaitości, 

19,10. Komb. Strażactwa Śląsk. 
19.20. Lekcja poprawnego mówłe- 


sto Il przy ulicy Nowo-Ceciel- 
nianej 51 szeretowi rezerwy i 
pospolitero ruszenia z bronią i 
bez broni urodzeni w roku 1889 
zamieszkali na terenie 12 kom 


sarjatu policyjnego, których na 


pomieszczenia widzów bę- wowymi otr ają |w składzie następującym: Drze- (M. H. zwiska zaczynają się na litery: 
BR zbudowany stadjon na © In siada IDR | wiecki, Śledziak,  Niklasiewicz, |C), Heinrich (1. M. A- C), Szen- Paa EZ od A. do Ż, włącznie, | 
0 0A wideo „pecjalne dodatki, Spychała, Kohman. Karaśkie- |dey a H. C.), Ghillanyi (M.| i958 Dak k S Rezerwiści, którzy w czasie 
owerm., raj footbalowy. —|wicz, Adamski, Paczkowski S., A. C.). , 20.00. Odczyt M Romaniszynńa, przebywania w rezerwie zmieni 

po takich przygotowaniach |Paczkowski T.„ _ Brodziewicz, Jak brana reprezentacja, | 2030, Transmisja z Wisbewy ohik ; zawód cywilny, uzyskali dyp= 

a się dziwić, że Urugway- |Kadłubowski, ==> pex z | program ną dzień nast w języku fran | O07, naukowe lub ukończyli 


Legia i Pogoń 


„y zwyciężają wszystkich? 


w Wiedniu. 


Bogaty program spotkań międzynaro- 
dowych w hokey'u. 


Teminy międzynarodowych umi 


jów tiit 


na rok 1930-ty. 


Terminy międzynarod 


14—22 czerwca — Wiedeń: 


owych 
turniejów na rok 1930 ustalono |5—13 lipca — Lucerna: 15—30 


w następujący sposób: 


18—30 | lipca — Kolonja: sierpień — 


cuskim, 
23.00. Odczyt w języku szwedź- 
kim inż. W. Wyszyński. 


Koentgswusterhansen, 
1635 m. 

14.30, Program dla dzieci. 

15.45. Qodzina kobiety. 

1600. Literatura francuska. 


poniedziałek, 


specjalne kursy cywilne į saka. 
ły, powinni przynieść ze sobą 
odpowiedni dokument (zaświade 
czenie, świadectwo). 4 


Spis rocznika 1909. 


W dniu jutrzejszym w godzł 
nach od 8.15 rano do 3 po poł. 


|. Po rozegraniu mistrzostw każ gościć będą w Wiedniu, kwietnia — Nizza: 1—15 maja | Akwizgran: 21—24 sierpnia — obowiązani są do osobistego 
|dego day odbędzie się od 28|Budapeszcie i Opawie, poczem |— Rzym: 2—5 maja — Antwer- |Leodjum: 6—17 listopada — Ge M zyk Apc rw zgłoszenia się do spisu w loka 
jtudnia do 3 stycznia między- |reprezentacja Polski weźmie u- |pja: 7—20 maja — Bruksela:: |newa. l v AAA - - z arais kar pda przy ul. 
rodowy turniej z udziałem re- |dział w turnieju o mistrzostwo |6—18 czerwca — Warszawa: X ' 1800. Ka PETER WE iotrkowskiej mężczyźni, 


urodzeni w roku 1909, zarplesz 


indeńj Prezentacji Wiednia. BKF, (Bu- |Europy (27 stycznia), by bronić y 
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Krynicy w połowie lutego. 


Nowa era rozwolu pięściarstwa 
polskiego 


jakoś nie nastąpiła. 


bedzi 


dosyć burzliwe 


, ze względu na chaos 
zapanował w 


Walne zebranie P. Z. B. od-;,znania na G. Śląsk o nowej erze 
je się dnia 1 grudnia w Ka-|rozwoju pięściarstwa polskiego 
wicach. Zapowiada się one |Zakończyło się tylko na zapo- 


wiedziach. a ponadto wyszły na 
jaw różne nieprzyjemne afery, 


B.|a w wyniku których nastąpiły 


rew szumnym zapowiedziom | zawieszenia w urzędowaniu, o 
ży przenoszeniu związku z Polczem donosiliśmy (Wieczorek), 


XX 


Niebezpieczny lot, 


Nawet 


najskromniejsze |Zdjęcie rentgenowskie wyka- 


przedmioty mogą stać się nie-|zało owo żywe srebro w posta 


bezpiecznemi, jeśli się nie prze 
strzega pewnej ostrożności 
przy ich używaniu. 

Następujący wypadek jasnym 
tego jest dowodem. Otóż zwy- 
kły ciepłomierz do mierzenia 
gorączki spowodował bardzo 
poważne zatrucie. Pewna pie- 
lęgniarka przy  wstrząsaniu 
ciępłomierza uderzyła się nim 
w wskazujący palec u lewej rę 
ki. Szkło się stłukło I okruchy 
szkła wraz z małą ilością ży- 
wego srebra wnikły do rany. 


ci drobnych kuleczek. Rana się 
dobrze zagolła, po dwóch ty“ 
godniach jednak ręka obrzmia- 
ła, więc zastosowano przecię- 
cie palca dla wydobycia żywe- 
go srebra. Niestety nie udało 
się to całkowicie, gdyż po dal- 
szych trzech tygodniach wy- 
stąpiły wszelkie objawy 
zatrucia żywem srebrem 
w całem ciele, tak, że w 7 mie- 
sięcy po wypadku, odjąć musia 
no cały palec, i wtedy dopiero 
nastąpiło całkowite uzdrowie- 
nie. Wskutek silnego wstrząsa- 
nia ciepłomierza żywe srebro 
całą siłą dostało się do rany, 
a rurka szklana służyła jako 
przewód. Kropelka żywego sre 
bra wskutek rozcierania (maso 
wania) palca rozłożyła się na 
drobne, a 
liczne kuleczki. 

Żywe srebro o ile nię dostanie 
się wprost do krwi jako kru- 
szec nie jest niebezpiecznem 
dla ciała ludzkiego. Zatem zale 
ca się w razie wypadku zaraz 
zawezwać lekarza, aby po zba 
daniu przyrządem Roentgena, 
przez dość głębokie cięcie usu- 
nal kruszec ten z rany.. 


Nędzne falsyfikaty wielkich artystów. 


Z Pszczyny donoszą: 

Burmistrz miastą Pszczyny 
p. Figna kupił przed kilku tygo 
dmiami w składzie obrazów w 
Katowicach obraz dosyć du- 
żych rozmiarów, jako autenty- 
czne dzieło zmarłego niedawno 
mistrza Fałata, Nie wi 
czy z własnej fntuicji czy za 
poradą fnnych, zabrał ten obraz 
i zawiódł do dyrekcji Towarz. 
Przyjaciół Sztuk Pięknych w 
Krakowie, aby tam stwierdzo- 
no, 


czy jest dziełem mistrza, 
l tu pokazało się, że p.F. 
padł ofłarą oszustwa, bo obraz 


jest bez żadnej artystyczn 

wartości, tylko oszukańczo po 

pisany nazwiskiem wielkiego 
artysty. Ponieważ na terenie 
Sląska pojawiło się dużo obra~ 
zów z podpisami é p. Fałata I 
$.p. Malczewskiego, a są to 
wszystko nędzne falsyfikaty, 
zwraca się wymieniona dyrek= 
cja Tow. Przyjaciół Sztuk Pięk 
nych z ostrzeżeniem, aby nie 
kupowano nędznych malowideł, 
zaopatrzonych w podpisy tych 
artystów, lecz wprzód się przes 
konano o pochodzeniu i ri 

autentycznośc] Obrazu, 
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lwan Mozżuchin 


i Brygida Helm 
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Większa cisza, lepsza praca. | POSPIESZNA PRACA NISZCZY ZDROWIE 


Hałas zle wpływa na ludzi. Kosmetyka w życiu kobiety. 


- Niejednokrotnie już zwraca-|nle na skutek wzrastającego  |nały tramwajowe, anonsy ran- Życie dzisiejsze idzie w szyb IŻycie codzienne musi być zor- |codzienne zabiegi  tualetowó 

no uwagę na niekorzystny ruchu ulicznego. ne węgla, krzyki pijaków — to |kiem tempie naprzód. Na wiele |ganizowane w ten sposób, by |gimnastykę i spacer. Najwi 

wpływ hałasu na Prży tej sposobności warto |wszystko odbiera przeciętnie o- |rzeczy w ciągu dnia niema czasu, |można było swobodnie i bez po- niszczy zdrowie 1 piękność 
wydajność pracy, zwrócić wwagę na hałas Łodzi. |koło 10 proc. energji pracy. 


o 


nietylko umysłowej, ale į ręcz- 
nej. 

W laboratorjach psychołogi- 
cznych uniwersytetów amery- 
kańskich podjęto w ostatnim cza 
się ciekawe badania, które 
stwierdziły utratę energji przy 
pracy w hałaśliwem otoczeniu. 

Według tych badań powstaje 
na skutek hałasu reakcja prze- 
strachu, która w pewnym mo- 
mencie może spowodować do 
25 procent 

utraty energji pracy, 

Zużycię siły roboczej przez 
ihałas było w ten sposób bada- 
ne, że ustanowiono skalę hata- 
su od 1 — 100, przyczem najniż 
szy stopień oznaczał ledwo je- 
szcze dosłyszany Szmer, naj- 
większy stopień zaś wprost bo- 
lesne uczucie hałasu. 

Mierzono więc jednostki ha- 
tasu w szeregu pokojów | kaza- 
no pracować doświadczonym si 
łom w poszczególnych pod 
względem hałasu kwalifikowa- 
nych ubikacjach. Wynik był zdu 
miewający, gdyż wykazał stra- 
tę wydajności pracy do 25 proc, 
w tych pomieszczeniach, gdzie 
audjometrem wymierzano wię- 
cej niż 50 jednostek hałasu. 
| Poznanie właściwości hałasu, 
pozbawiającej energji wykorzy 
stywano przedewszystkiem w 
budownictwie i zastosowano 
szereg nowych środków ogra- 
niczających powstanie hałasu i 
jego przenoszenie stę. Dla miast 
problem zwalczanią hałasu zy- 
skuje coraz to większe znacze- 


Te rozwydrzone samochodowe 


Prawdopodobnie pomiary att- 


ryki, dzwonki, ogłaszające wo-|diometryczne dałyby dokład- |pielęgnowanie 


zy z mlekiem, przeraźliwe syg-'niejsze a wyższe wyniki, 


swojej urody, 


a jednak każda kobieta powinna |śpiechu czas pracy dostosować biety wykonywanie z 
znaleźć parę wolnych chwil na |do swoich sił i zdrowia, k 


Należy uregulować pracę, a 
jednocześnie znaleźć czas na 


Jasny promień w naismutniejszym zakątku świata. 


Przysługa najstarszych zwierząt domowych 


Lat czterdzieści temu była 

północna Alaska jeszcze 

zupełnie puszczą, 
Na ludność jej składali się Eski 
mosi } Indianie, a życie ich było 
tem, co przywykliśmy okreś- 
lać mianem wegetacji. Ziemia 
nie dostarczała mieszkańcom 
żadnego pożywienia, ani źdźbła 
roślinności; żadnego nawet ko- 
rzenia. Jedyną rzeczą, która 
za pokarm służyć mogła 

| były ryby 
I to tylko te gatunki, jakie zna- 
leżć można w Oceanie Północ- 
nym przy niezliczonych wysił- 
kach i trudnościach. Stąd mie- 
szkający tutaj ludzie podobni 
byl; do ryb, jakie łowili: skła- 
dali się tylko 

ze skóry i kości, 


Bankiet wesołych staruszków. 
1294 lata przy iednym stole. 


Pan Albert Griotteray jest nie 
łylko byłym radcą miejskim 
swego miasta rodzinnego Cou- 
Jlommiers, w departamencie Sel- 
ne et Marne (Francja) ji weteran 
z wojny 1870/71, ale jest poza 
tem niezwykle krzepkim, peł- 
nym życia 

starcem 84-letnim. 

Ponieważ lubił nadzwyczaj to 
warzystwo I rad był widzieć 
dokoła siebie rówfeśników swo- 
ich, w dniach ostatnich zatem 
"zaprosił na Śniadanie wszyst- 
kich starców z Coulommiers, 


liczących, oczywiście powyżej |d 


lat 80-ciu. 
Stało się to śniadanie głośnem 
nietylko w Coulommiers i w 


ale nawet w całej Francji, gdyż 
przy stole biestadnym zasiadło 
— Szesnastu starców, liczących 
razem 1.294 lata! 

Bawiono się doskonale, popi- 
jając doskonałe wino, a gdy po- 
dano szampana, wychyłono to- 
ast na cześć tego z obecnych, 
który pierwszy doczeka się set 
nego roku życia j rozpoczęto w 
dobrych humorach pieśni chó- 
ralne, oczywiście, nfe takie, ja- 
kie się dzisiaj Śpiewa, a jakie 
śpiewano wówczas, gdy starusz 
ne byli jeszcze piękni £ mło- 
Z 


Były to słowem pieśni dni da- 
wno minionych, kledy to bawio- 
no się lepiej 4 serdeczniej, niż 


(departamencie Seine et Marne, | dzisłaj. 
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Nowe pułapki na owady. 


Wodotryski z kulami. 


, Wiadomo, że różne owady 
jak komary, ćmy, moskity į t. d. 
lgną do Światła, zwłaszcza 
barwnego. Korzystając z tej sła 
bości owadów, które pojawiając 
się w licznych zastępach, mogą 
człowiekowi jak { zwierzętom 
bardzo życie uprzykrzyć, wy- 
myślono w Ameryce następny 
sposób 
tępienia tych natrętów. 

, Urządzono wodotryski tego 
rodzaju, że wyrzucana z nich 


woda tworzy niejako kulę 4 tę 
kulę oświetlają lampy elektry: 
czne różnokolorowe. Gra barw 
świetnych przyciąga w nocy 0- 
wady, które usiłują siadać na 
kulf, a wtedy spływająca do ba- 
senu woda porywa je z sobą i 


wodzie na zdobycz czekają. — 
Tak to równocześnie tępi się o- 
wady į karmi ryby w stawach, 
gdzie takich pułapek na owady 
jest więcej. 


Wp O a aa I O z ET a E ŘŘŮŘĖĖ 


OTWARTOŚĆ. 

A. (do swego przyjaciela): 
— Jeżeli jesteś naprawdę mo- 
im przyjacielem powinieneś mi 
zwracać uwagę na me wady i 
słąbostki. 

B. — Niestety nie mam sił do 
takiej herkulesowej pracy. 


\ POETA. 

Podczas literackie] akade- 
mji przemawiał przez dłuższy 
czas jeden z poetów. 

Spóźniony literat, który 
wszedł na salę pod koniec od- 
czytu. spytał młodszego kole- 
zh — O czem on mówił? 
Zapytany odparł zę wzru- 
szeniem ramion: 


7 Tego nie powiedział! 


JF” i WIEK. 
— JaK pan z takiem słabem 
zdrowiem potrafił dożyć do 

osiemdziesięciu lat? 


— Tak powoli jakoś się tė- 
go dokonało. 


człowieka. 


Lecz takie prowadzili życie od 


całych pokoleń i przywykli dojmerykański minister oświaty, 


niego w tym 


najsmutniejszym |dr, Sheldon Jackson, 
ze wszystkich zakątków świata. |jąc wody północne, 


zwiedza- 
dotarł do 


Niedaleko, w odległości kil. |Syberji | naocznie przekonał się 


ku kilometrów 


pokrewny 
rybakom, 


tym 


nych braków, 


byli zdrowi i silni, ciepło odzia- 


zaledwie, ulo dobrobycie jej 
wschodniego wybrzeża zatoki|i przyczynach tego stanu 
Berynga, zamieszkiwał naród, |CZY. > 
nieszczęsnym szyngtonu, zarządził 
Ziemia, której ) 
przebywał, nie różniła się ni- do Alaski. 
czem od ziemj Alaski, może by- 
łą nawet jeszcze gorsza od niej 
omimo to ludność nie cierpia 


a ani nędzy, ani głodu, ani żad- wadzono sztuk 
tutejsi | Dalszy import przeciągnięto do 


mieszkańców 
rze- 


Wa: 


Powróciwszy do 


sprowadzenie renów 


Pierwsze reny, w liczbie 
szesnastu, przybyły do Alaski 
w 1891 r.,, a w roku 1892 spro- 
jeszcze sztuk 171 


1902 r. aż dosiągnięto ogólną 


ni w futra I trudnili się doglą- liczbę 1280 renów, 


daniem stad, Wąski przesmyk 


Dr. Jackson przy swojem 


Berynga  przegradzał, jakby |zarządzeniu kierował się oko- 
dwa światy, dwie odrębne kul- |licznością, że reny — mówiąc 
tury, nawiasem, najstarsze ze zwie- 


Córka policjanta — księżną. 
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Książę Piotr Czarnogórski ożenił się swego czasu z córką 
londyńskiego policjanta, Na zdjęciu widzimy książęcą parę 

podczas zwiedzania szpitala dziecięcego w Londynie. (ip) 
rzuca w paszcze ryb, które w KE AC ZY a BBN Ba „ODZNAKA 


> 


szuka ojców swych pociech. 


Popularna ta plosenka legjo|Suma ta ma być przelana na 


nowa zyskała swe żywe 
na obszarach niemieckich, oku- 
powanych do ostatnich czasów 


odbicie |konto odszkodowań wojennych. 


Na podstawie 10-letniego do 
świadczenia stwierdzono, że 


W roku 1890 ówczesny a-|rząt domowych — przy 


przez wojska angielskie, 


Francuzi posiadają naogół wię- 


naj- 
skąpszej roślinności wyżywić 
się potrafią: i ta ich wstrze- 
mięźliwość jest ich najcenniej- 
szą zaletą. 

Jednak jest jasne — pomi- 
mo wszystko — że doktór Jac- 
kson nie zdawał sobie sprawy, 
sprowadzając reny dla e, hiriei 
nia życia mieszkańców Alaski, 
o całej doniosłości swego za- 
rządzenia. 


Sprowadzone reny wyłado- 
wano z okrętu w porcie Claren- 
ce Bay i powierzono pieczy kil- 
ku młodych Eskimosów z Ala- 
ski, Wobec tego jednakże, że 
nie mieli pojęcia o hodowli re- 
nów, przesiedlono do Alaski 


kilka rodzin Lapończyków 


z oco, które zaznajomić 
miały tubylców z hodowlą. 


Ziemia Alaski, nierównie lep 
sza od ziemi na azjatyckiej stro- 
nie przesmyku Berynga, sprzy” 
jała rozmnażaniu się renów, któ 
rych wielkość tutaj różniła się 
znacznie od wielkości w innych 
miejscowościach, Ponadto roz- 
wojowi ich sprzyjała okolicz- 
ność, że nie napotykały tutaj na 
wrogów naturalnych, Licz 
ich stąd powiększyła się bar- 
dzo szybko; już w roku 1905 
liczba 1280 importowanych re- 
nów wzrosła do 10,000, w roku 
1915 było ich ogółem już 70.000, 
w roku 1920 — 200.000, a w 
roku 1929 liczba ich doszła 


do miljona, 


W sumę tę nie wchodzi 300,000 
renów, zabitych w ciągu tego o- 
kresu, bądź dla uzyskania 

sa, bądź — skóry. 


Wprowadzeniem renów do 
Alaski uzyskano 350,000 mil 
kwadratowych pastwisk i ziemi 
mieszkalnej W tej okolicz- 
ności właśnie tkwi pozornie o- 
paczne prawo natury: nie czło- 
wiek stworzył zwierzęce nowe 
obszary ziemi, lecz dokonało te- 
go zwierzę, 

Reny rozmnażają się dość 
prawidłowo w stosunku 39% 
na rok, Hodowla renów stała 
się już bardzo ważnym czynni- 
kiem życia gospodarczego Sta- 
nów Zjednoczonych, zastępując 
niedostateczną produkcję r 
i trzody chlewnej , Doniosłość 
tego czynnika zrozumieć się da 
w pełni, jeśli zważymy, że pa- 
stwisko o powierzchni 350,000 
mil kwadratowych może wyży- 


wić 
pięć miljonów renów, 


co słanowi roczny przyrost 
1.950,000 sztuk, je 


CEL UŚWIECA ŚRODKI. 

Pan Marek właściciel che- 
micznej pralni dał na własny 
koszt pomalować wszystkie 
ławki na promenadzie przed 
swoim domem. 

I obywatel: Skąd u niego 
taka filantropja? 

II obywatel: Filantropja? 
Dzisiaj przyniesiono mu sie- 
dem sukienek i osiemnaście 
par spodni do czyszczenia. 


NIESPODZIANKA. 

— Mężczyźni są zawsze po 
dli. Mój mąż obiecał mi spra- 
wić niespodziankę, jeżeli się na 
uczę gotować. Skończyłam też 


szkołę g domowe- 
KO. 

— No I jaką pani sprawił 
niespodziankę ? 


— Oddalił kucharkę. 


Redaktor naczelny; Franciszek Probst, 


Przyrost ludności bowiem w 

Nadrenji wykazał w tych cza- 

sach znacznie wyższy procent 

niż w pozostałych prowincjach 
eszy, 

Z tego względu organizacje 
kobiet niemieckich na obsza- 
rach okupowanych podjęły kro- 
ki, zmierzające do wytoczenia 
w Londynie procesu o alimenty 
dla jednej z 15 tysięcy Nieme- 
czek, która została pobłogosła- 
wiona potomkiem za łaskawym 
współudziałem żołnierza an- 
gielskiej armji okupacyjnej. 

W ten sposób stworzony ma 
być precedens w sprawie owych 
15 tysięcy mamuś, których łącz 
ne tą drogą powstałe pretensje 
wyrażają się w sumie 

165 milionów marek. 


Qdbito na własnej maszynie rotacyjnej 
przy ulicy Zawadzkiej nr. & ` 
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cej galanterji i nie uchylali się 
od płacenia alimentów za swe 
nielegalne dzieci, mimo, iż ko- 
deks Napoleona zabrania docho 
dzenia ojcowstwa, Natomiast an 
gielski Tommy w chwili, gdy 
zbrojł | matka zamierzała do- 
chodzić swych praw, znikał bez | 
śladu, przeniesiony do innego | 
pułku, ; 


Ta metoda dowództwa armji 
wielkobrytyjskiej doprowadziła | 
do tego, że znaczna większość 
nielegalnych dzieci wychowuje 
się na terenach okupowanych 
na koszt gmin tamtejszych. Ob 
liczono, że na wychowanie każ 
dego dziecka trzeba będzie wy- 
dać do 16 lat jego wieku 11 ty- 
sięcy marek z funduszów pub- 
licznych, 


w Za wydawnictwo odpowiada: Władysław Stypułkowski, N; 
cję odpowiada: Roman Furmański Ra 


pośpie| 
chem wszystkich funkcyj życi 
wych. 

Koniecznym warunkiem zdni 
wia, a tem samem ładnego Wi 
glądu jest przebywanie na świe 
żem powietrzu, conajmniej | 
2 godzin dziennie, Gimnastyć| 
trzeba również poświęcić 20-30: 
minut dziennie, Odżywianie P% 
winno się składać z małych u% 
ści mięsa | ryb, natomiast du” 
jarzyn, owoców i nabiału. | | 

Warunkiem utrzymania pięki | 
ności i zdrowia jest przedewśżł* | 
stkiem przestrzeganie czystości 
a więc używanie jaknaj ecel 
wody. Najlepiej jest stosowił| 
codziennie kąpiel na noc, rew 
zaś zmywać całe ciało leoi M 
wodą, do 

Zabiegi kosmetyczne twa ] 
rear: być zależne od rodziłi tz: 
cery, Skóra normalna nie P po: 
trzebuje zasadniczo ani ke wy 
mów ani pudrów, Natomiać pa 
przy skórze suchej koniec% 
jest użycie kremu, lecz dobrefl 
gdyż kremy źle spreparowiśi 
niszczą bezpowrotnie skórę 
cerę, Jeżeli skóra jest tłusta 
trzeba ją myć dwa razy dzi E 


wodą gorącą 


gi 


z zera zimną. Dobrze ksi 
o wody, którą się myje tw ży 
dodawać jedną łyżeczkę p p 
łek alkalicznych na 4 1 w 
wody. lat: 
dej 
Wieczorne rozrywki Ł 
Teatr Miejski: — Po pol. W cz sk 
urodzony, wiecz. Artyści. 
Teatr Kameralny: — Po poł. 
Anna, wiecz. dr. Julja Szabo. B 
Teatr Popularny: — Po poł. 1I kor 
Pamiętniki szatana. | ska 
Teatr Geyerowski: — W poł. Zakł ro| 
trzewiczki, po pol. Balladyna, Sek 
czorem Karol I Anna, Kos 
Cyrk: — Wielki program, Poc wię 
o godz. 8,30. | kas 
Apollo; — Gazecłafze, ‘tyci 
Pocz. seansów: o godz, 4, 6, 8 I 
Bajka: — Ghetto. 
Casino: — Ulicą Grzechu. $ B 
Czary: — Dalsze dzieje Tarzana. slej: 
Pocz. seansów: o godz. 4. 6, 8 1 M) dzir 
Corsa; — Kapitan Harard. 8.85 
Pierwszy seans 4-ta, ostatni 9.30 P 
Capitol: Dlaczego kobieta zdradzał) 8,88 
Grand-Kino: — Z dnia na dzień. Ai 
Lona: — Miłość księcia Sergjusza. 1 
Mimoza: — Całuję twoją dłoń, mf)  } 
dame, Paz 


Miejska Galerja Sztuki: « 

Oświatowy: — Panika, 

Pocz seansów: o godz, 4 6, 8 1 M 

Odeon: — Obłuda, 

Pocz seansów: o godz. 4, 6, 81 16 

Palace: — Szukam męża, mam pk) 
niądze, 

Resarsa. — Rasputin I kobiety. 

Spółdzielnia: — W jarzmie grzechie Į 


Wodewll: — Kapitan Hazard. »Ecl 
Pocz scansów: 4.30, 6.30, 8.15, 100) Osta: 
Zachęta: — Wołga, Wołga, Bzyc 
Początek seansów o godzinie 4-ch 
WINSZUJEMY: z À 
Jutro: Szymonowi i Tadet) te , 
szowi. W pi 
Wschód słońca 6,21 
Zachód — 16.20. Z te 
Długość dnia 12,27, Mów 
Ubyło dnia 6,56, trze 
i Tydzień 44, p 
w R a”. a, mm 
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